
Udana „Sobota w  Zamku”

Bliżej spraw 
Szczecina

W  41 R O C ZN IC Ę w yzw o lę - no p ierw szych udanych zafeu- 
n ia  Szczecin znów ęości! na  pów  na stoiskach rru in . „Spo- 
ogó lnopo ls lde j antenie T e le w i- łe m ” , W P H W , C e n tra ln e j S kład 
z ji Po lskie j. Zaprezentow ano n a j niicy H a rce rsk ie j, „R uchu ” , „C e­
no wszą h is torię , osiągnięcia i  p e lii” , szczecińskiego rzemiosła, 
spraw y codzienne naszego m ia - Większość im prez  odbyw ała  
sta. Z  o ka z ji pop u la rne j „Sobo- się je dnak  w  sobotę. W  Sali 
ty  w  Z am ku”  szczecinianie u -  E lżb ie tań sk ie j o tw a rta  została 
czestn iczyli w  w ie lk im  fes tyn ie  w ie lce  in teresu jąca w ystaw a 
z w ystępam i a rtys tycznym i, w y -  po-d hasłem  „Szczecin — wczo- 
s taw am i i  k ie rm aszam i han d lo - ra j,  dziś. ju t r o ” , p rzedstaw ia ją -  
w o-gastronom icznym i. Już w  ca m. in . p lany perspektyw icz- 
p ią tko w e  popołudn ie dokonyw a nego rozw o ju  m iasta. N a jb a r-
___________  dz ie j ob razow ym  elem entem  by

. . . ły  oczyw iście m a k ie ty , i  w ła -
10 ro c z n ic a  p o w s ta n ia  śnie je  n a jba rdz ie j oblegały

- - t rz y  poko lenia szczecinian,
z w ią z k u  (Dokończenie na s tr. 8)
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W. Jaruzelski przyjął 
Prezydium ZG ZSMP
W A R S Z A W A  PAP. 25 bm., w  

przededniu 10 rocznicy pow sta­
nia Z w iązku  S o cja lis tyczne j M ło  
dzieży Po lskie j, I sekre ta rz  K C  
PZPR W ojciech Ja ruze lsk i przy 
ją ł  P rezyd ium  Zarządu G łó­
wnego ZS M P  z przewodniczą­
cym  Jerzym  S zm ajdzińskim .

R o z m o w a  te le fo n ic z n a

z F. M a rc o s e m

Zawsze będzie tu Polska...

W pięknej oprawie i pogodnej atmosferze 
obchodziliśmy 41 rocznicę wyzwolenia

Reagan na Hawajach
W A S Z Y N G T O N  P A P . P rezyd en t 

U&A Ronald Reagan o kreś lił jako  
„kon ieczne” n iedaw ne a ta k i lo tn ic ­
tw a  am erykańskiego  n-a lib ijs k ie  
m iasta T ryp o łis  i Bengasl. W roz­
m o w ie  na H aw ajach  z d z ien n ika ­
rzami» z państw  członkow skich  
A SB A N , Ronald  Reagan ośw iad­
czy ł, -rż celem  bom bardow ania było  
..odstraszenie” Libid przed dalszym  
popieran iem  te rro ry zm u  m ięd zyn a­
rodowego. D zis ia j p rezydent 
U S A  udaje się z H ono lu lu  na 
wyspę B a li (In d o n ezja), gdzie weź­
m ie udział w  spotkaniu m in istrów  
spraw  zagranicznych państw  
A S E A N -u . A gencje przyporn.-na Ją, 
tź Indonezja  i M a lez ja  of.ctaln.ie  
potępiły  USA za nalot na L ib ię , 
T a jla n d ia  zaś glosowała w  Radzie  
Bez.p.ecz.eństwa za rezolucją ró w ­
nież potępiającą a n ty llb ijs k ą  akcję  
W aszyngtonu

O B A L O N Y  n iedaw no d y k ta to r F. 
liipin F erd lnand  Marcos m ia ł w y ra ­
zić w rozm ow ie te le fo n iczn e j z Ro  
na-ldem Reaganem  w m in ioną so­
botę, p ragn ien ie  ponownego prze ję ­
c ia  w ładzy na F ilip in ach . O pow yż­
szym  p o in fo rm o w ali a non lin o w i
przedstaw ic ie le  rządu USA.

Spadek eksportu  
amerykańskiego zboża
W A S Z Y N G T O N  J*AP. F arm eró w  

am erykańskich  zan iepoko ił g w a ł­
tow ny spadek eksportu z beż a USA. 
U w aża się to  m. :n za jeden z 
pow odów  m ian o w an ia  nowego m i­
nistra ro ln ic tw a  U SA . O d ubiegłe­
go tygodnia urząd ten p iastu je  Ri 
cbard  Lyng. W pierw szych swo­
ich w ypow iedziach  zapow iada On 
podjęcie w ysiłków , m ających na 
celu  zm ianę te j n ieko rzys tn e j dla  
fa rm e ró w  tendencji. W edług op ina  
ekspertów , na leży się w  ty m  roku  
spodziewać zm niejszenia eksportu  
am erykańskich  a rty k u łó w  ro ln ych  
o 29 proc., w  ty m  eksportu  psze­
n icy  i soi n aw et o  przeszło 40 
proc. R Lyng u trzy m u je , że sy­
tuacja  polepsza się. na co, po p ier  
wsze, ma w płynąć obniżenie się 
kursu  dolara, co m. in . u ła tw i eks­
p o rt a rty k u łó w  ro ln iczych do Ja­
ponii, po drugie, spada cena ropy  
n a fto w e j, co polepsza budżet k ra ­
jó w  ro zw ija jących  się, im p o rtu ją ­
cych duże ilości am erykańskiego  
zboża.

Holandia

Młodzież „rośnie“
H A G A  P A P . H o le n d rzy  należą za 

pewne do na jw yższych  m ieszkań­
ców naszego globu: średni w zrost 
IB -Ietn ich chłopców  w ynosi 182 om, 
zaś dziew cząt — 1«J cm . P o tw ie r­
d z iły  to  badan ia  42 tys. uczniów . 
W  każd ym  w ieku  — od now orodka  
do 18 la t  — dziec i holenderskie  
są wyższe n iż  Ich rów ieśnicy a są­
siednich k ra  jó w . Od 1965 ra k u  clhibop 
cy holenderscy „podrośli” średnio  
a 4 c en tym etry , zaś dziew częta  — 
»  *  cm .

SZCZECIN. 26 k w ie tn ia  1945 roku  — k tóż  w  naszym 
m ieście nie zna te j d a ty ! 41 la t  tem u, 26 k w ie tn ia  tu  w  
Szczecinie ponow nie s ta ła się Polska. Pokolenie, k tó re  m i­
ja , i k tó re  zasługuje na nasz na jw yższy szacunek — ję ło  
budować życie. Na zgliszczach, w  m orzu ru in . J a k i jest 
nasz gród dziś? Jakże n ieporów n yw a lne  są w a ru n k i, w 
k tó rych  ży ją  nowe poko len ia  Po laków , urodzone ju ż  w  p o l­
skim , odzyskanym  po la tach n iew o li Szczecinie... T ak ie  i 
inne re fleks je  towarzyszą rocznicom  w yzw o le n ia  m iasta  I 
t-egionu. N ie inaczej dzia ło  się w  ciągu trzech m in ionych  
dn i. O dda liśm y cześć pam ięci tych, k tó rym  zawdzięczamy 
pow ró t Pomorza Zachodniego do M acie rzy: żołn ierzom  p o l­
sk im  i radz ieck im , w e teranom  w a lk i, bohaterom  pracy...

41 R O CZNICĘ w yzw o len ia  
m ieszkańcy g rodu  G ry fa  upa­
m ię tn il i godinie i  p iękn ie . U ro ­
czystym  spotkaniom , a także 
festynom , zabawom  tow arzyszy­
ła pogoda ducha i zadowole­
nie. choć n ie  b ra k ło  c h w ili za­
stanow ien ia  nad t rd d a m i co­
dzienności. T e j pogody jednak 
nie zachw ia ła naw et chłodna 
aura — wszędzie, na wszyst­
k ich  spotkan iach i imprezach, 
fre kw e n c ja  dopisywała.

N iezw yk le  w ażnym  akcentem  
naszych szczecińskich uroczysto 
ści zw iązanych z doniosłą 41 
rocznica w yzw o len ia , by ło  spo 
tkan ie  w  Sa li Bogusława Zam ­
ku  Książąt Pom orskich. W so­
botę o godz. 10.30 rozpoczęło 
je  odśpiewanie hym nu narodo­
wego. następnie odbyło -się u- 
roczyste wpisanie do K sięgi Za 
służonych d la  Pomorza Zachod­
niego w yb itn ych  obyw ate li re ­
gionu. Swą pracą, dzia ła lnością 
społeczną obyw ate lską  posta­
wa p rzyczyn ili się do pom no­

żenia dorobku m iasta i  region 
nu, środow isk, zakładów  p ra ­
cy...

Spotkan ie w  Zam ku zgrom a­
dz iło  p rzedstaw ic ie li w ładz  z 
cz łonkam i S e kre ta ria tu  K W  
PZPR —  Stefanem  Rogalskim , 
Czesławem Uściuow iczeni, prze­
wodniczącym  W ojew ódzkie j Ra 
dy Narodow ej — Janem  Dzie­
dzicem, w o jew odą szczecińskim 
— S tan is ław em  M alcem , przerw.

(Dokończenie na str. 2)

„W szyscy  - odpow iadają  
za P o lskę" — to hasło 
przyśw ieca ło  spotkan iu  w 
S a li Bogusława szczecin-  
skiego Zam ku, gdzie nastą­
p iła  uroczystość w p isu  w y ­

b itnych  obyw ate li, do K s ię ­
g i Zasłużonych dla Pomo­
rza Zachodniego. Na zdję­
c iu  — w  chw ilę  po u ro ­
czystym  w p isaniu.

Foto: Jerzy U ndro

„Polonez“ pali mniej od „malucha’

Zeskakujące rezultaty 
jazdy oszczędnościowej

OGŁOSZONO wyniki ! długo­
dystansowej jazdy oszczędnościo­
wej, która odbyło się w dniach 
25 i 26 bm. Do mety dojechało 
16 samochodów — „Polonezy" 
1500 oraz „Fiaty” 125p.

Celem imprezy było sprawdze­
nie, jak spisują się w warunkach 
normalnego ruchu drogowego 
(ok. 60 km/godz.) rozmaite ama­
torskie i profesjonalne uspra­
wnienia mające na celu ograni­
czenie zużycia benzyny oraz jaki 
wpływ na oszczędność ma sta­
ranna obsługa techniczna.

Najlepszy rezultat na trasie 
blisko 1000 km miał Zdzisław Ka­
łuża z Automobilklubu Kieleckie­
go, który prowadził „Poloneza” 
1500. Średnie zużycie paliwa wy' 
niosło 4,84 litra na 100 km. Re­
zultat zaskakujący, przeczący 
opinii o paliwożerności tych po­
jazdów. O efekcie tym -  jak się 
okazuje -  zadecydowało w znacz 
nym stopniu poważne ogranicze­
nie oporów toczenia. Wszystkie 
podzespoły wpływające na szyb­
kość jazdy zostały też starannie 
wyregulowane. Usprawnienia były 
nieznaczne.

B ły s k  J a s e r a  
o d z w y c z a j a  
o d  p a l e n i a

D E L H I PA P . Pięć lub sześć b ły ­
sków laserow ych s k ie ro w an ych . w e  
właściw e m iejsce w -  uchu może 
w ystarczyć do odzw yczajen ia  pa­
c jen ta  od jednego z najpowszech­
niejszych nałogów lu d zfcac l. ja k im  
test palenie ty ton iu .

Laserow a terapia od-wykowa op ie­
ra się na tra d y c y jn e ] m edycynie  
ch iń skie j, w  k tó re j czołow e m ie j­
sce za jm u je  a ku p u n ktu ra , a więc 
o d dzia ływ an ie  na określone m ie j­
sce ciała ludzkiego, gdizie koncen­
tru j'* s'ę końców ki nerw ow e zw ią ­
zane z organem  zaatakow anym  
przez chorobę.

Palacze przechodzą trzy  Jad nom  i 
nutow e naśw ietlan ia  w ciągu tygod 
nia, przez 2—3 tygodnie. Jedna w i­
zyta kosztu je  pół dolara, jednakże  
konieczna jest ró w n ież silna wo­
la i zdecydow anie pacjenta-

Z a t r z y m a n o  
s z e f a  E T A ?

W A S Z Y N G T O N  P A P . P oszukiw a­
n y  od la t  w  zw ią zk u  z p rzeprow a­
dzeniem  setek k rw a w y c h  zam a­
chów  przypuszczalny  szef b ask ij­
s k ie j o rg an izac ji te rro ry s ty c zn e j 
E T A  został w  n iedzie lę  w ieczorem  
za trzym an y  w  p o łudn iow ej F ra n c ji 
p rzez po lic ję  francuską. Powyższą  
w iadom ość p rzekaza ło  ra d io  hisz­
pańskie. W edług tego samego źró ­
dła D om in go Itru b e  A ba solo „T x e -  
mdtn”  został rozp o zn an y  w  tra k c ie  
k o n tro li d ro g o w ej. Z a trzy m a n y  
k ilk a  la ł  tem u  zbiegi z  hiszpań­
skiego k ra ju  B asków  do F ra n c ji.

Uroczystość

w Sali Rycerskie]

Wręczenie nagród 
wojewody szczecińskiego

W PR ZED D ZIEŃ  41 rocznicy 
w yzw o len ia  Szczecina, ‘ zgodnie 
z w ie lo le tn ią  tradyc ją , wręczo­
ne zostały doroczne nagrody 
w o jew ody szczecińskiego za 
w yb itn e  osiągnięcia na po lu  
nau k i, k u ltu ry  i sz tuk i (lis tę  
la u re a tó w  o p u b likow a liśm y  w  
p ią tko w ym  „K u r ie rz e ” ).

Uroczystość z udziałem  przed 
s ta w ic ie li w ładz w o jew ództw a 
z sekretarzem  K W  PZPR Cze­
sławem  Uścinow iczem  i w o je­
wodą' szczeC iń sk lm  S tan is ław em  
M ąleem  na czele, rozpoczęła 
pieśń ..Gaudę M ate r P o lonia”  
w  w yko nan iu  niezrównanego 
— najstarszego chóru po lskie­
go na Pomorzu Z a ch o d n im ,. 
„H e jn a łu ” .

S K Ł A D A JĄ C  lau reato m  na.gród 
serdeczne g ra tu lac je  w o jew oda St. 
M alec stw ie rd z ił, że szczecińskie 
osiągnięcia w  dziedzin ie nauki l 
k u ltu ry  d orów nują  w yn iko m  ja k ie  

(Dokończenie na str. 2)

Zawiera związek rakoiwórczy

Konfiskata
serbskiej śliwowicy
B O N N  PAP. Federalne m in is te r­

stw o zd ro w ia  ostrzegło przed p i­
c iem  s ta re j serbskiej ś liw o w icy  
marfki „ N a v ip '\  W  pro d u kcie  tych 
w y k ry to  rako tw ó rczy  śrcdiek che- 
mic-zny k a rb a m i«  la «  e ty lo w y .

M in is te rs tw o  ds. och ro n y  środo­
w iska  i  zd ro w ia  N a d re n ii Paia<tyna 
tu w ystąp iło  o  tym czasow ą ko n fi­
skatę w yro b u  u w yłącznego je j  im  
por te ra , f irm y  E p ik u r GiMiBH w  
K ob len cji, 1 w  hand lu  d etalicznym .

W edług in fo rm a c ji federalnego  
m in isterstw a zdrow ia , k arb am in ian  
e ty lo w y  stwńe-rdzono także  w  R F N  
l  w  S z w a jc a r ii w  krnych napojach  
spirytusow ych, przede w szystkim  
w  w ódkach na owocach pestko­
w ych.
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Rajd Szlakiem Wyzwolenia Szczecina

„Chcemy żyć w pokoju...”
P O N A D  dw a tysiące tu rys tó w  

% całego k ra ju  (by ła  także k i l ­
kuosobowa grupa z NRD) zgro 
m ad ¿ił tegoroczny X X V  Rajd 
Szlakiem  W yzw olen ia  Szczecina 
zorganizowany przez O ddzia ł 
M ie js k i P T TK . Pieszo, ro w e ra ­
m i, konno, ka jakam i, samocho­
d am i i au tokarem  przem ierza­
no w  m in ioną  sobotę i  n iedz ie­
lę na jp iękn ie jsze  zaką tk i nasze­
go m iasta, uczestnicząc w  ten 
sposób w  n ie zw yk łe j le k c ji h i­
s to rii. T rasy  ra jd u  w io d ły  bo­
w iem  przez m ie jsca upamiętnił» 
ne w a lk a m i o w yzw o len ie  s to li­
cy Pomorza Zachodniego. T u ry ­
ści m ie li też okazję poznać do­
robek szczecinian od dw óch po­
ko leń  żyjących tu  i  p racujących 
w  poko ju .

Uroczystość zakończenia r a j­
du s ta ła się pa trio tyczną  m a n i­
festacją, w  k tó re j w z ię li udz ia ł 
przedstaw ic ie le  w ładz  p o lity cz ­
nych  i  państw ow ych z sekreta­
rza m i K W  P ZPR  Czesławem 
U ścinow iczem  i Jerzym  W ie­
czork iem  na  czele.

T U R Y Ś C I wystosowali! aipel w y rą ­
bujący w o lą  życia w  poik-oj-u. Tekst 
apelu  zaczyna się fragm entem  W ier 
sza ..Do potom nego” T . Gajcego: 
„Jedna jest Z ie m ia , k tó ra  niesie 
Ciebie i m n ie ...”  a c zy tam y w  nam 
m ied zy In n ym i: „C hcem y praw a do 
życia bez w o jen , pragn iem y z te j 
gospodarnej Z iem i Szczecińskiej po­
k o ju  dla nas i przyszłych pokoleń. 
Niech ta dzisiejsza m an ifestac ja  w  
R oku Poko ju  bedzie symbolem  
osobistego w kładu  każdego tu rys ty  
—* p a trio ty  w  um acnianiu  piastow - 
k łe j  z iem i” .

Defle-gscja uczestników  ra jd u  zło­
ży ła  w ią za n k i k w ia tó w  u  stóp 
P o m n ika Wdzięczności.

Uroczystość uśw ietn ił w ystęp chó­
r u  „K o m b atan t” .

Z A K O Ń C Z E N IE  ra jd u  stało się też 
w ie lk im  św iętem  turystów  spod 
m aiku P T T K . N a Podanie R ekrea­
c y jn e j n a  Głębaki-em  prezentow ały  
się koła i  k lu b y  tu ry s ty k i k w a lif i ­
k o w a n e j —  K lu b  T a trzań sk i. „ W le r-  
e ip lę ty " , „Wod-oiacty" K lu b  ..88". 
Szczeciński K lu b  P łe tw o n u rkó w . K o  
ła  P T T K  p rzy  P om orskie j B ryga­
dzie W O P. R ozgryw ano liczne kon­
kursy . a tra k c ją  b y ły  prze jażdżki 
konne, strze lan ie  z  p istoletu spor­
towego i  znakom ita  żo łnierska gro­
chó w ka . Szkoda ty lk o , że zab rak ło  
obiecanych lderm aszy „R uchu" i 
„D om u K s iążk i" .

P u ch ar za n a jliczn ie jszy  udział 
p rzyp ad ł w  u dzia le  I V  L iceum  Ogól 
aokształcącem u w  Szczecinie. P ię k ­
n e  p uchary  p am ią tko w e o trzy m a ły  
także : ko ło  P T T K  przy W P K M  T y  
ehy (ek ipa  % na jda lsze j m iejsco­
wości w  k ra ju ) i  ko ło  P T T K  nr  2» 
P rzy  H ucie  „Szczecin” (n a jlic zn ie j­
sze ko ło  zakładow e). P u ch ar u fu n ­
dow any przez „Społem " w ręczono  
p rz edstaw ic ie lom  O ddziału M ie jsk ie  
go P T T K  — ja k o  dowód uznania  
* a  o rganizację dw udziestu pięciu  
ra jd ó w .

W  konku rs ie  k ra jo zn aw czym  w y­
g ra ła  Anna W ojciechowska — 
uczennica I V  L O , w  konkursie

senkl tu rys tyczn e j bezko n ku ren cy j­
na okazała się B arbara  K ra w c zy k  
z T ych . na jład n ie jszy  p la k a t p rzy ­
szłorocznego ra jd u  nam alow ała  A n ­
na P aw lak  ze Szkoły Podstaw ow ej 
n r ~2 w  G ry fin ie . W  strzel smiu z 
pistoletu tr iu m fo w a ł lil-letnd T o ­
masz D yrd a , na kolairskim  torze  
przeszkód najlepszy byt Jaro ­
sław K o ry n k ie w ic z  z K lu b u  „88", 
im prezę na orien tac ję  w y g ra ł D o­
m in ik  Sopart. W  konkurs ie  n,a ©kwi 
putnek i ubiór tu ry s ty  pierwsze  
m iejsca w  poszczególnych dyscypll 
nach pu-zyznam»: E lżbiecie N o w a ­
kow skie j, M arian o w i Banachow i, Je 
rzem u Winsze i  M aksym ilianow i 
Brydże.

(jas)

A P E L  pokoju  odczytała N a ta lia  Sarnecka, uczennica Szko ły  Podsta­
w o w ej n r  18 w tow arzystw ie  M a rk a  Cybulskiego ze Szko ły  Podstawo­
w ej n r  2 i kap ra la  S ław om ira  Śniecią.

M. Andruczyk prezesem 
Związku Armatorów 

PMH
P R Z E D  k ilko m a dniam i w  siedzi­

bie Polskich L in ii Oceanicznych  
odbyło  się , w aln e  zgrom adzenie  
Z w ią zk u  A rm a to ró w  P o lsk ie j M a ­
ry n a rk i H and low ej. Podczas spot­
kania om aw iano  w ęzłow e prob lem y  
zw iązane z bieżącą i perspektyw icz­
ną działalnością p o lsk ie j f lo ty  han­
d low ej, szczególnie w  zakresie re ­
a liza c ji założeń m orsk ie j p o lity k i 
państwa.

N a posiedzeniu dokonano rów nież  
w yboru  nowych w ładz zw iązku . 
Prezesem  Z A  P M H  w yb ran y  został 
d yrek to r naczelny P o lsk ie j Żeglugi 
M o rsk ie j M . A ndruczyk, a sekreta­
rzem  generalnym  J. G rudziński, za­
stępca prezesa Żeglugi P o lsk ie j SA  
w  Szczecinie. (bez)

41 rocznica wyzwolenia
(Dokończenie ze str. 1)

RW  PRON — W aldem arem  
G rzyw aczem . L iczn ie  p rzy ­
b y ły  delegacje zak ładów  pracy, 
k tó rych  pracow n icy b y l i boha­
te ra m i d*nia —  ich nazw iska 
wpisano do K sięg i Zasłużonych. 
P rz y b y li także przedstaw icie le 
konsu la tów  pań stw  soc ja łistycz 
nych. a k redy tow a n i w  Szczeci­
nie. Z ab ra ł głos sekre ta rz  K W  
p a r t ii — Stefan Rogalski.

„T o  W am  zaw dzięczamy to 
wszystko, co na p iękne j szcze­
c iń sk ie j z iem i is tn ie je ”  — 
pow iedzia ł, zw racając się do 
w yróżn ionych. — „S pb tykam y 
się diziś t  W am i, k tó rzy  d a li 
Polsce i Szczecinowi n a jw ię ­
ce j” ^

O dby ł się podn ios ły  m om ent 
odczytania nazw isk  wp isanych 
do K sięgi oraz w ręczenie pa­
m ią tko w ych  m edali l  dyp lo­
m ów. W  41 rocznicę w yzw o le ­
nia, do K sięg i Zasłużonych dła 
Pomorza Zachodniego wpisano:

M icha ła  Eecę, Jerzego B ru - 
lińsk iego. H ie ron im a  Cegielskie 
go, Danutę Chndiziankę-M a- 
m ont, Z dz is ław a G ila , Jadw igę 
G ratkow ską, A n ton iego Jezior­
skiego, Ireneusza Jelonka, K a ­
zim ierza Juszczaka, A dam a Ju ­
szczyka W acław a Kotońskiego, 
W ik to ra  Lackorzyńskiego, A n a ­
to la  Log ina, W ik to ra  M acu tk ie - 
wioza, Tadeusza M a d e ja  W ła­
dysław a M uchę, E m ila  P laka, 
K azim ierza Rodziewicza, S tan i­
sława S o ka la  Tadeusza Szy­
m ańskiego. L u d w ik ę  T roczyń- 
sfcą. Zenona W eincrta, S ta n i­
sławę W iśniewską. Irenę W ó j­
cik.

Na spotkan iu  w  S a li B o g u -.

P rezen tu ją  się szczecińskie k lu b y  tu rystyk i...
Z d jęc ia : Jerzy  Umdro

sława przedstaw icie le w ładz 
państw ow ych i po litycznych  u - 
deko row a li rów nież grupę za­
służonych szczecinian w yso k im i 
odznaczeniam i państw ow ym i. 
K rzyżem  K om andorsk im  O rde ­
ru  Odrodzenia P o lsk i odznaczę 
no: Antoniego K o m in k a  w ie lo ­
le tn iego dy re k to ra  W ojewódz­
kiego Szp ita la Zespolonego im. 
M. S kłod ow sk ie j-C urie  w  Szcze 
cin ie. K rzyżem  O fice rsk im  OOP 
udekorow ano: Zygm unta  A b ra ­
m owicza, Czesława B o rkow sk ie  
go, Bogdana Chocianowicza, Jó 
zefa D rania, Z ygm unta  Dziubę. 
Zb ign iew a Gracza, P io tra  H o f­
mana, Zygm unta  Lubow ickiego , 
Adam a M igda ła, Janusza Sos­
nowskiego, K azim ierza Tarczy- 
kow skiego, W ładysław a W ójcie 
chows k i ego.

11 obyw ate lom  wręczono 
K rzyże Kaw a le rsk ie  O rderu  O d­
rodzenia Polski. P rezydium  
W  RN nadało trzem  osobom w y  
b itn ie  zasłużonym d la  regionu 
— Odznakę „ G ry f  Pom orski” .

Podniosłą uroczystość w  Za­
m ku zakończyło odśpiewanie 
Roty. Uhonorowanym  wpisem  
do K sięgi Zasłużonych i od- 
znaczonvm m łodzież w ręczyła 
naręcza kw ia tó w . Delegacje za­
łóg z łoży ły  swym  w yróżn ionym  
w spółtowarzyszom  serdeczne 
g ra tu lac je , p rzekazyw ali je  ta k ­
że zgrom adzeni w  sali członko­
w ie  ich rodzin . -

K W IA T Y  POD P O M N IK A M I
W  P IĄ T E K  o godz. 1* na placu  

Ż ołn ierza  rozlegają się dźw ięk i h y ­
m nów  narodow ych Polski i  ZSRR. 
Rozpoczyna się uroczysty capstrzyk  
poświęcony pam ięci tych , k tó rzy  
e id o li  życ ie  za n iepodłegłoić o jczy  
-i-ny. U  stóp P om nika W dzięcznoś­
ci żo łn ierz«  polscy i radzieccy trzy  
m ają  w arty  honorow e. Po apelu  
p o eg łych  przed obelisk zb liża ją  
s ę  przedstaw iciele wła>dz w ojew ó- 
cfckch. delegacje akredytow anych  
w  Szczecinile konsulatów  państw  
socjalistycznych, reprezentac je  za­
k ład ó w  pracy i szkół, składając  
sym boliczne w ieńce i  k w ia ty .

Tego samego dnia p rzed staW cie - 
le m ie jsk ich  w ładz po litycznych 1 
adm in istracyjnych , z I  sekretarzem  
K M  P ZP R  A ndrze jem  Sperczyń- 
sklm  oraz prezydentem  Ryszardem  
R otk iew iczem ; z reprezentantam i 
środowisk kom batanckich 1 na js tar­
szych m 'eszkańców m iasta czczą 
p a m ę ć  trzech  poko leń  Polaków  
pracu jących  i  budujących Z-e-mię 
Szczecińską. W ieńce 1 k w ia ty  ude­
k o ru ją  .. gniazdo o rłó w ”  na Jas­
nych B łon iach . .•

Sobota. Dochodzi południe. Pod 
kam ien n ym i skrzyd łam i P om nika  
B raterstw a B roni na C m entarzu  
C en tra ln y m  także polsko-radzieckie  
w a rty  honorowe. Na żo łn ierskich  
mozołach skrzą się ko lo ram i św ie­
że k w ia ty . W 41 rocznicę wyzwoCe-

KR O SN O  P A P . W cale n iepro­
stym  zadaniem  d la  b ieszczadzkiej 
służby leśnej b y ło  obliczenie tego­
rocznego stanu n iedźw iedzi zado­
m ow ionych w  n a jb a rd z ie j niedo­
stępnych pstęoach górsko-leśnych  
Bieszczadów Szczegółowe badania  
śladów jeszcze na p o k ry w ie  śnież­
n e j i następnie — po  zim ow ym  
przebudzeniu  tras w iosennych — 
w ędrów ek oraz żerow isk, p rzy n ió ­
s ł  jed n ak  au tory  ta ty w n ą  odpo­
w iedź — w  Bieszczadach ży je  ak ­
tu a ln ie  58 n iedźw iedzi brunatnych  
— jest to  najw yższy stan w  po­
w o je n n e j hrstorU te j górsk ie j k ra ­
in y  N a swoje siedliska n iedźw ie­
dzię w y b ra ły  zwłaszcza re jo n y  
w chodzące w  skład nadleśnictw  w  
L utow lskach  l Brzegach D olnych, 
a w ięc u zbiegu trzech  g ran ic  — 
P R L, ZSRR 1 CSRS.

P row adzone o rzez leśn ików  dys-

Misie lubią także, niestety, mięso

58 niedźwiedzi w Bieszczadach
k re tn e  obserw acje zachow yw ania  
się bieszczadzkich n iedźw iedzi po­
zw o liły  stw ierdzić , że w śród star­
szych w iek iem  zn a jd u je  się k ilk a  
— ja k  się to okreś la  „złoś liw ych”  
osobników , k tó re  zm ie n iły  s.voje 
natu ra ln e  obyczaje: ze zw ierzą t ro­
ślinożernych sta ły  się... m ięsożer­
nym i. P o tw ie rd z iły  to  przeprow a­
dzone specjalne dośw iadczenia, 
polegające na w yłożen iu  ja k o  p rzy  
n ęty  tuszy zab itych  k o n i. M is ie  —  
mdęsojady p o tra fiły  ca łe  kon ie  za­

wilec w  odległe k rz a k i i  tam  po­
żreć je  n iem al doszczętnie, ro zk ła ­
da jąc swoje sjesty, na k ilk a  noc­
nych „podejść” . N ied źw ied z ie  te 
mogą atakow ać i  żyw e byd ło  pa­
sące się na górskich łąkach , a nie 
w ykluczone, że rów nież będą zdoi 
n e  zaczepiać i pojedynczych  lu d zi. 
Stąd przestroga dla tu rystów , aby  
w ę d ró w k i po Bieszczadach we  
wisoomnianych rejonach występow a  
nda n ied źw ied z i odbyw ali ty lk o  gru  
p ow o ł  po p rze ta rtych  szlakach.

n la  naszego m iasta zawsze m yślą  
pow racam y do  tam tego  kw ie tn ia , 
k ie d y  to  Polska, po-parta zb ro jn ym  
ram ien iem  żo łn ie rzy  polskich i  ra ­
d zieckich  upom niała się o swoją  
słowiańską o jcow iznę.

P rz y  dźw iękach w e rb li przed  
fro n te m  k o m p an ii re p rezen tacy j­
nych  L W P  ł  P ó łnocnej G ru p y  
W ojsk R adzieckich  przesuw ają się 
lic zn ie  p rzy b y łe  delegacje. Są: prze  
w odniczący R ady W o jew ó d zk ie j 
P R O N , sekretarze  K W  PZP R , sze­
fo w ie  w o jew ó d zkich  Instancji ZS L  
i S‘D, p rezyd en t m iasta. N a u roczy­
stość p rz y b y li ta-kż* p rzedstaw icie­
le: K onsu latu  G eneralne® » ZSR R  
w  Szczecinie, K onsu latu  G e n e ra l­
nego N R D , K onsu latu  G eneralnego  
K u b y, a także  K onsu latów  K ró le ­
stwa S zw ec ji, D a n ii, N orw eg ii. 
W śród obecnych dostrzegam y ró w ­
nież rep rezen tac je  szczecińskiego  
garnizonu L W P , W U SW , Z  W  
Z B o W iD . o rg a n iza c ji m łodzieżo­
w ych, Stoczni im . A . Warskilego, 
W ęzła P K P  — Szczecin. W P K M  i  
Innych, w ie lk ich  zak ład ó w  pracy. 
Jest także  m łodzież szkolna.

Po odegran iu  przez garn izonow ą  
o rk ies trę  M ięd zyn aro d ó w ki nad 
C m entarzem  C e n tra ln ym  rozlegają  
się d źw ię k i pieśni G audę M a te r Po­
lonia. Spiew aja  ją członkow ie  chó­
ru S toczni „N e p tu n ”  z Rostocku. 
Zespół pod d y rekc ją  G erharda Faa- 
tza p rzy b y ł do Szczecina na za­
proszenie S toczni im . A. W arskie- 
go.

Uczczono także  pam ięć działaczy  
ruchu robotniczego. W  kw aterze  
cm entarza , nad k tó rą  góruje po­
m n ik  z napisem „D zia łaczom  Ru­
chu Robotniczego”  — złożono kw ia ­
ty .

A K A D E M IE . W IE C ZO R N IC E
N A S Z A  szczecińską tra d y c ją  jest 

łączenie obchodów rocznicy w y zw o ­
len ia  ze zb liża jącym  się Św iętem  
P ra c y  — 1 M a ja . Z  te j o k a z ji w -  
S toczniow ym  Dom u K u ltu ry  „ K o .  
ra b "  odbyła się akadem ia . O kolicz­
nościowy re fe ra t w ygłosił X sekre­
ta rz  K Z  p a r t ii  w  „W a rs k lm " — 
Zenon Pyda.

128 stoczniowcom w ręczono M e­
dale «3-lecia PRL. Wśród stocz­
n iow ców  w  sali „K o ra b ia "  by­
l i  p rzedstaw ić lei« w o jew ódzkich  
w ładz p a rty jn y c h  i  państw ow ych.

A kadem ie , w ieczornice 1 u ro czy­
ste ..k o m in k i”  harcerskie odbyw ały  
się w  szkołach, a także drużynach  
Z H P . W  SP n r  8 im . Bohaterów  I  
A rm ii W P , szkolnej izb ie  pa­
m ięci p rzekazano urnę z ziem ią z 
pól b itew nych  W esterp la tte . W a r­
szawy. M o n te  Cassino. M irosław ca. 
S iek ie rek . Tę piękną le k c ję  h is torii 
z a k o ń c z -1»  złożenie k w ia tó w  po-d 
tab licą  pam iątkow ą na frontonie  
szkolnego gmachu.

W  Zespole Szkół Ekonom icznych  
n r 1 im . p ro f. O. Lange?« m ło d ze ż  
w zię ła  udzia ł w  akad em ii, na k tó ­
re j grupa pedagogów i pracow ni­
k ó w  a d m io istracy jno -technicznych  
te j p laców ki o św ia to w e j otrzym ała  
Medale. 40-lecia P R L. N auczycie­
lom  p rzekazano  też honorowe od­
znaki O chotniczych .H ufców  P racy. 
W a rto  przypom nieć, iż szkold ta 
przodu je  w  w ych o w an k i przez » ra ­
cę. o rgan izu jąc  w akacy jn e  w y ja z ­
du m łodzieży  do pracy d la  Szcze­
cina i w o jew ództw a.

S potkania z w e teran am i w a lk i i 
p racy  o d b yw ały  się w  w ie lu  p 'a -  
ców kach ośw iatow ych — m łodzież  
uczestn iczyła w  tvch lekc jach  h i­
s torii. In teresu jąc  się dzle jam ' swe­
go rodzinnego m iasta, jego budow ­
n iczym i.

N IE B IE S K IE  M U N D U R Y  
N A  JA S N Y C H  B Ł O N IA C H

W C ZO R A J, w  niedzielę, o  godz. 
10, Jasne B łonia w  re jo n ie  gm a­
chu U rzęd u  M ie jsk iego  za ro iły  się 
m łodzieżą w  czarnych  beretach i 
n.'eblesk!e h  m undurach . To  ju n acy  
O H P zeb ra li się tu. w  re jo n ie  P o­
m n ik a  C zynu P o laków , na u roczy­
stym . tra d y c y jn y m  ś lubow aniu. W  
soraw nie zorganizow anej, według  
wojskow ego cerem onia łu , uroczy­
stości b ra ło  u d z ia ł non ad 1000 Ju­
naków . w  ty m  TM składających  
Ślubowanie.

.W śród gości na try b u n ie  honoro­
w e j — p rzedstaw ic ie le  w ład z  z se­
k re ta rze m  K W  p a r t ii  S tefanem  Ro. 
galskim , I  sekretarzem  K M  P ZP R  
A n d rze jem  Sperczyńskłm , przew od­

niczącym  W K  ZS L — Ryszardem  
Szunke. P rzy b y ł także  zastępca k o ­
m endanta głównego O H P  — p łk  
S tefan  Całka oraz zastępca dowód­
cy  ds. po litycznych  12 Dywzijd Zm e  
chan izow anej im . A L  y- p łk  Józef 
T a rk a . Obecni b y li przewodniczący  
zarządów  w ojew ódzkich organizacji 
m łodzieżow ych, liczn ie  s taw iły  się 
ro d z in y  ju n akó w , m ieszkańcy  
Szczecina.

K u lm in a c y jn y m  m om entem , obok 
złożenia ślubow ania, było  w ręcze­
n ie  sztandaru dla OHP 40-17, im . 
p łk  A lb in a  Lasonia. Jest, to jeden  
z najstarszych hufców  w  w ojew ó­
d ztw ie  szczecińskim . Szczególne je­
go uhonorow anie stanow i dowód  
uznania dla m łodzieży  solidnie pra  
cu ją c e j i  zd obyw ającej zawód. 
F u n datorem  sztandaru jest PB  Roi, 
w  P yrzycach.

Na zakończenie uroczystości de­
legacje hu fców  udały się pod Po­
m n ik  Czynu Polaków , gdzie zło­
ży ły  k w ia ty .

O B Y W A T E LE  Szczecina przy 
goto  w u j ą się ju ż  do rów n ie  
p ięknych  i  godnych obchodów 
zbliżającego się św ięta wszyst­
k ich  pracu jących — 1 M aja. 
Z ak łady  są dekorowane czer­
w o nym i flaga m i — sym bolem  
p ro le ta r ia ck ie j w a lk i o chłeb 
i  pracę. W  zakładach, środo­
w iskow ych  klubach, p laców ­
kach ośw ia tow ych odbyw a ją  się 
1-M a jow e spotkania.

Re lac jo n o w a li:
W ojciech JU R C Z A K  

H e n ryk  M O R A W S K I

Manifestacja
wTrzeszczynie

W U 8  P IĄ T E K , w  przed­
dzień 4 i rocznicy w yzw ole­
n ia  Polic, odbyła  się uroczy­
stość złożenia w ieńców  pod Po­
m n ik iem  M a rty ro lo g ii i Męczeń 
stw a w  Trzeszczynie — na te­
ren ie  byłego obozu koncentra­
cyjnego.

N A W IĄ Z U J Ą C  do  trag icznych  
la t. gdy kom pleks h itlero w skich  
obozów był m iejscem  eksterm ina­
c j i  w ie lu  tysięcy lu d z i, I  sekretarz  
K o m ite tu  M ie jsko -G m ian eg o  P ZP R  
w  P o licach Leszek P itra  s tw ie rd z ił, 
że p ią tko w a uroczystość jest oka­
zją do przypom nien ia  czym  była  
w ojna, o  czym  nie wodno zapom i­
nać w  dzisiejszych czasach, szcze­
gólnie po b ru ta ln y m  nalocie samo­
lo tów  am erykańskich  na L ib ię. M a­
m y dziś pełne praw o  domagać się 
życia w  pokoju .

W uroczystości w  Trzeszczyn ie  
wzdęła liczn ie  udział m łodzież Po- 
llckilich szkól, a także  de legacje za­
k ład ó w  pracy i in s ty tu c ji z terenu  
m iasta i  gm iny

(wab)

Wręczenie nagród
(Dokończenie ze str. 1) 

odnotow uje gospodarka naszego 
w ojew ództw a. P o d kreślił p rzy  tym  
dobre e fe k ty  przedsiębiorstw  gos­
po d ark i m o rskie j, ro ln ic tw a  o ra *  
budow nictw a. W ie le  prac  badaw ­
czych, za k tó re  przyznano nagrody, 
ju ż  w kró tce  pow inno służyć ty m  
w ażnym  dziedzinom  życia.

W  im ie n iu  la u re a tó w  nagród głos 
zabra ł p ro f. A n to n i W arzecha *  
A k a d e m ii R o ln icze j. Mówuł o za­
angażow aniu  uczonych i  działaczy  
k u ltu ry  w  kszta łto w an ie  s tab ilne j 
gospodarki i  w ych o w yw an ie  do jrza ­
łego społeczeństw® o  w yso k ie j k u l­
tu rze  po litycznej.

N a zakończenie „H e jn a ł”  — za -  
pieśń „O  ziem i o jców ...” .

ttaw )
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W  piłkarskiej centrali

Powstał zespół partyjny
C O R A Z  częściej m ów i się i  pisze cze j. odnow y m o ra ln e j w  środow i- 

o konieczności pod jęc ia  zdecydo- sku p iłk a rs k im , przestrzegan ie  pra  
w an e j w a lk i o  czystość sportu, o worządinoścl w  działalności w szyst- 
xa pobieganiu z jaw iskom  n e g atyw - k ic h  o gn iw  zw iązku , W yb ran o  
n y m  w  naszej k u ltu rze  fizyczn e j, przewodniczącego zespołu p a r ty j-  
o w y e lim in o w a n iu  szow inizm u, k a -  nego, k tó ry m  został W ac ław  Soja. 
pero w n ic tw a . dążenia do wy n iku  za J a k k o lw ie k  na pierw szyzn zebra-  
wszelką cenę. n lu  w ie le  m iejsca za jęty spraw y

procedura lne  i  regu lam inow e, to
T e  1 m ne zadania staw ia sobie n ie  zab rak ło  także  meryto>ryc®nych 

zespól p a rty jn y , k tó ry  u k o n sty tu - w ystąpień. Postu low ano zerw an ie  
o w a l się w czw a rte k  z in ic ja ty w y  z dotychczasow ym i n ieskuteczny- 
działaczy P Z P N , członków  P Z P R . m l m etodam i w a lk i ze złem  w  
Jest to  p ierw szy tego ro d za ju  ze- sporcie i podjęci« w reszcie e fe k -  
spół w  naszym  ruchu sportow ym , tyw n ych  działań. D otyczy to  m. 
a fa k t. ż« p ion ieram i są działacze in. a k tu a ln e j sytu ac ji w  lidze, gdzie 
fu tb o lu  — dyscyp liny , w  k tó re j is tn ieją uzasadnione podejrzen ia  
w szelk ie  n iepraw idłow ości w y  w o łu  przekupstw a, 
ją  g łębokie  reperkusje  społeczne.
m a szczególną w ym ow ę.

Przedstaw iono  p ro je k t reg u lam in u - 
zespołu 1 program u dzia łan ia , w  
któ rym  zaakcentow ano n ajm ocn ie j 
spraw y pracy ideow o-w ychow aw -

Kalejdoskop
+  S IA T K A R K I szczecińskie- ' 

go Ogniw a w y w alczy ły  awans i 
do I I  lig i.

+  P O D O B N IE  ja k  w  Pol­
sce, zakończyły się p iłkarsk ie  1 
m istrzostw a w k ilk u  Innych i 
k ra ja c h . A o to  ich trl-uonfato- ( 
rzy : W łochy — Juve>ntus Tu­
ry n . F ra n c ja  — P aris  S ain t j 
Genm aln. R F N  — B ayern  M o - ] 
naohiium, W ęgry  — H onved ' 
Budapeszt. (

«  B O K S E R S K IE  m lstrzo - 1 
stwa E uropy odbędą się od ( 
22 do 30 m aja w  T u ry n ie . |

+  G IM N A S T Y C Z K I ZS R R  po 
ko n a ły  reprezentantk i U SA  
196,8:194,7. <

^  P IŁ K A R Z E  Saragossy zdo i 
b y li P u ch ar H iszpanii, p o ko - ( 
n ując  w  f in a le  PC Bairceiona 
1:0 (1:0).

+  W M E C Z A C H  I-lig o w y c h  i 
s ia tkarzy  o m iejsca 5—8 padły  
następujące w y n ik i: Res>ov'a '
— G w ard ia  3:2, C zarni — Be­
skid 3:0, Resovia — B eskid  3:1, 
C zarn i — G w a rd ia  3:2, AZS
— Stoczniow iec 3:0. W  tabeli
na czele Resovia i C za rn i — 
po 36 p k t., A Z S  — 3(4, G w ar  
dla  — 31, Beskid — 30 1
Stoczniow iec 25 pkt.

♦  N A  w arszaw skich m lstrzo  
stwaoh E urony w  k u ltu ry s ty ­
ce A n d rze j C ug ier w y w alczy ł 
z ło ty  m edal w  k a te g o rii do 
70 kg, a M a ria n  W ysocki — 
brązow y. W w adze do 90 k.g 
srebro z d o b ił P aw eł FM leborn. 
Zespołowo Polska za ję ła  na M E  
I  m iejsce.

+  W  p ią tk o w e j in fo rm a c ji 
o  p ó łfin a ło w y m  tu rn ie ju  ko­
szykarzy -ju n io ró w , b łędnie po­
daliśm y, że aw ans do pu li fi­
na ło w e j m istrzostw  Polski w y  
w alczy ła  Spójn ia S targard , a 
nie  Spójn ia Gdańsk — ja k  by 
ło w  rzeczyw istości. P rze p ra ­
szamy.

+  W  N IE D Z IE L Ę  w  pucha­
rze E uropy w  k a ra te  k ió k -  
-boxLng P io tr  Siegoczyński — 
m istrz  św iata z 1986 r . p rze­
gra ł w  k a te g o rii do 57 kg  z 
Bogdanem  R u dkow skim  z Lu ­
b lina . B y ła  to na jw iększa nie 
spodzianka zawodów.

Feralna 89 minuta

Stal bliska remisu
I I  liga p iłk i nośnej: O L IM P IA  — 

S T A L  S T O C Z N IA  2:1 0 :1 ). B ra m k i 
zdobyli-: dlła O lim p ii — (z a k o n  (29 
m in .) 1 P rzy b y ło  (89 ma«.), a dla 
S ta ll B u rk h a rd t (3* min'.).

D o  tego spotkania S ta l przystą­
p iła  z ochotą u rw a n ia  chociaż je d ­
nego p u n k tu  lid e ro w i. P o  śm iałym  
k o n tra ta k u , k u  zaskoczeniu wszy­
stkich, Burłchiardt zdobyw a b ram kę  
i  stoczniow cy o b e jm u ją  p row adze­
nie. T y lk o  trzy  m in u ty  c ieszy li się 
ty m  fa k te m . D o  re zu lta tu  rem iso­
wego d oprow adził Czako®. W y n ik  
1:1 u trzy m a ł się do  89 m im  N ie ­
stety, s toczniow cy za szybko u w ie ­
rz y li w  pow odzenie, rozluźnia i  szy­
k i obronne 1 na m in u tę  przed  za­
kończeniem  p o jed yn ku  d a li sobie 
strzelić  b ram kę. Szkoda, rem is b y ł 
blisko...

(bt)
MP juniorów

w chodzie na 20 km

M. Chodkiewicz -  9
W C Z O R A J S targ ard  b y ł gospo­

darzem  m istrzostw  Polski ju n io ró w  
w  chodzie na 20 k ilo m e tró w . Triuon  
fa to rem  ta j  im p rezy  został R . K o ­
rzen io w sk i (MiKS T arn o b rzeg ) —  
1.32,33. N a d z ie w ią te j p ozycji up la­
sował się zaw o d n ik  Pom orza S ta r­
gard — M . C hodkiew icz — 1.4i,43. 
Rozegrano także  k ry te r iu m  na 20 
kim (dla sen iorów ). Z w y c ię ż y ł J. 
H olender (F lo ta  G .) — 1.30,40 przed  
Z. Prażm lew skim  (B u d o w lan i) — 
1.34,1'1 i A . Zatiw kow skńm  (Budo­
w la n i) — 1.34,43. N a 10 tom ju ­
n io ró w  w y g ra ł M . H an ze l (A ZS  K .) 
— 46,32 przed J . K aczm ark iem  z 
Pom orza — 47,17. W  k ry te r iu m  na 
10 k m  (seniorów ) zw y c ię ży ł M . 
Da oka (G w ard ia  P iła ) — 42,SI przed  
M . B ie lań sk im  (Pom orze) — 43,15.

(bt)

Przegląd
wydarzeń

+  W  N IE D Z IE L Ę  zakończyła  
się w  S o fii 4-dniow a sesja 
Ś w ia to w e j Rady P o ko ju . Na  
posiedzeniu p len arn ym  w  o- 
sta tn im  dniu obrad p rzy ję to  
spraw ozdania poszczególnych  
k o m is ji tem atycznych  o raz  do 
konano w yb o ru  w ładz. Prze­
w odniczącym  ra d y  w yb ran y  
został ponow nie w y b itn y  dzia 
łącz ruchu  poko ju  Romesh 
C handra . U tw o rzo n o  nctwe sta 
nowiisko — s ekre ta rza  gene­
ralnego ra d y  i  w yb ran o  na 
to  m iejsc« znanego fińskiego  
działacza pokojow ego Johan­
nesa PakasŁahtiego.

N a honorow ego przew odni­
czącego Ś w ia to w e j R ady Po­
k o ju  w y b ra n o  w ie lo le tn iego  
działacza św iatow ego ru ch u  po 
k o ju  Józefa C yran k iew icza .

«  N A U K O W C Y  1 eksperci 
w ojskow i z U S A  i  K an ad y  
potęp ili p rzygotow an ia  do ,.wo  
jen gw iezdnych*’ ja ’-'O zagro­
żenie d la  poko ju . N a  forum  
w  ka n a d y js k im  m ie c ie  V an ­
co u ver p odkreślili on i, że S O I 
ni® ma raić wspólnego z o- 
broną, lecz jest system em  o- 
bllczo n ym  na zadan ie  p ie r­
wszego ciosu.

+  L IB IA  z absolutna Jasno­
ścią zdecydow anie w ystępu ję  
przec iw ko  w szelk im  form om  
te rro ry zm u  — oświadczył przy  
w ódca re w o lu c ji l ib ijs k ie j  
M u am m ar Kada.fi, w  w y w o ­
dzie udzie lo n ym  in dyjsk iem u  
dzienn ikarzow i „T im es O f 
In d ia ” . Nasz k r a j  — podkre­
śli! — kateg o ryczn ie  odrzuca  
ta k ie  m etody, ja k  porw an ia  
sam olotów  ! zalbhjain'e n ie w in ­
nych lu d z i. Stany Z jednoczo­
ne dobrze  w iedzą, że nigdy  
nie  stosow aliśm y podobnych  
środków . G łó w n ym i przyczy ­
nam i u trzy m u ją c e j s’ę  w  sw'»  
c’e  orzem ocy — pow iedzia ł M. 
K a d a fi jest rasizm , w yzysk i 
ko lo n ia lizm .

«. W Ł A D Z E  now ozelandzkie  
p o in fo rm o w ały , że F ran c  i-a 
p rzeprow adziła  w  sobotę na 
ato lu  Murur-oa now ą próbę a- 
tom ow ą. W  W ellin g to n ie  2=ko- 
m unlkow anoi że była to  słaba 
eksp lozja rzędu  czterech kalo­
to®.

A  W  N O C Y  z soboty na nie 
dzielę radziecki transporto ­
w iec kosm iczny „Progrews-żB” 
połączy ł się z k rążącym  po 
o rb ic ie  okołoziem skdej kom ­
pleksem  o rb ita ln y m  ..Mór-So- 
ju.z T-15” . O p erac je  w za je m ­
nego zlo kalizo w an ia  się w  
Drzestrzemi kosm icznej, zb li­
żenia l cum ow ania przepraw a  
dzono za pomocą autom atycz­
nych urządzeń pokładow ych.

A  „ w  ś w i e t l e  ostatnich  
d e k la ra c ji prezydenta  Ronalda  
Reagana perspektyw y pokoju  
w  A m ervce Ś rodkow ej n ie  są 
dobre. W szystko zależy od do 
staw v S tanów  Z jednoczonych” 
— ośw iadczył w  w yw iad z ie  dla 
w ysłan n ika  P A P  Ryszarda  
Rym aszew skiego k ie ro w n ik  
m in isterstw a spraw  zagran icz­
nych N ik a ra g u i, w icem in ister  
V ic to r  Hugo Tlnoco.

przeciw narui
praworządności i dyscyj

P R A G A  PAP. Po raa d ru g i w  ciągu osta tn ich  trzech U t 
P rezyd ium  K C  K om un istyczne j P a rt ii Czechosłowacji w ys as j- 
w a ło  lis t  do organów i o rgan izac ji p a rty jn ych , naw o łu jący 
do pog łębienia skuteczności w a lk i z naruszan iem  p raw orzą­
dności, zasad m ora lności l  d yscyp lin y  socja listyczne j. Fakt, 
że lis t  ten zastał w  całości o p u b liko w a n y  w  prasie, nadaje mu 
form ę apelu do całego społeczeństwa.

L IS T . zwraca uw agę na zbyt ja k  ognia. „Rude P ravo ’* 
częste w ystępow anie  ta k ich  s tw ierdza, żę trzeba raz  jeszcze 
przestępstw , ja k  rozkra dan ie  przypom nieć, iż  żadna fu n kc ja  
m ien ia  pub licznego, niezgodne n ie zw a ln ia  od odpow iedzia lno- 
z praw em  bogacenie się. łapów  ści. P rzekonało się o ty m  w ie - 
ka rs tw o , nadużyw anie  stano- lu  spraw ców  nadużyć, k tó rych  
w isk, fa łszow anie danych o żadne znajom ości nie u w o ln iły  
re a liza c ji p lanów  p ro d u k c y j-  od ka ry. 
nych, oszustwa i kum ote rs tw o  
w  hand lu , n iedozw olone up rą - '
w ian ie  p ry w a tn e j dzia ła lności 
zarobkow ej itp . Tego rodzaju 
antyspołeczna działalność stano 
w l naruszenie m ora lnych  i 
p raw n ych  zasad społeczeństwa 
socjalistycznego, je s t p rzeja­
wem  pozostałości u s tro ju  k a p i­
ta lis tycznego i recydyw ą d ro - 
bnomies zczaństwa.

W  kom entarzu redakcy jnym  
na tem at lis tu  P rezyd ium  K C  
K P C z dz ienn ik  „R ude P ravo ” 
stw ierdza, że dotychczasowy 
przebieg w a lk i z plagą podo­
bnych  nadużyć n ie da ł oczeki­
w anych w yn ikó w . In s ty tu c je  i 
organizacje, od m in is te rs tw  do 
drobnych zak ładów  n ie  chc ia ły  
„p ra ć  b ru d ó w ” , szefowie k r y l i  
grzeszki sw ych podw ładnych, 
k r y ty k i *i sa m o k ry ty k i bano się

Przedostatni sezon 
„Stefana Batorego”
JA K  ju t  in form ow aliśm y dobiegł 

końca ostatni Już rem ont klasow y  
naszego tran satlan tyka „Stefana  
B atorego” . B ędzie mógł być 
eksploatowany jeszcze przez c 
la ta . ,

W  ty m  roku „Stefan B a to ry ” od­
będzie 5 re jsów  lin io w ych  do K a ­
nady. W  lipcu  p ływ ać będzie z tu ­
rystam i po rzece i  Zatoce Sw, W a­
w rzyńca. w  październ iku  odw iedzi 
p o rty  A fry k i Północnej. Będą też 
atra k c y jn e  w ycieczki na W yspy  
K a n a ry js k ie  i  M aderę.

W  pierw szy swój tegoroczny l i ­
n iow y rejs nasz tran s a tla n ty k  w y ­
p łyn ą ł w  ub. p ią tek . (bez)

Na linii Warszawa —  Poznań

Przywrócono ruch 
po wykolejeniu węgierek

W A R S Z A W A  P A P . Jato In fo rm u je  
M in is te rs tw o  K o m u n ik a c ji, 26 bm. 
p o  po łudn iu  w znow iono  ruch, na 
ra z i«  na Jednym  to rze , w  pobliżu  
sta c ji K łodaw a na l in i i  W arszaw a  
— Poznań. Poprzedniego dnia w y  
k o le iło  się tu 17 próżnych w ęg la - 
rek  jadących w  pociągu to w aro ­
w y m . P rzyczyn ą  było  tzw . w y bo­
czen ie  to ru . W ypadek nie pociągnął 
za sobą o fia r  w  lud ziach ; spowo­
d o w ał na w ie le  godzin p rzerw ę w 
ru ch u  na ty m  odcinku  O d ch w ili 
w y k o le je n ia  w ęg larek  do sobotniego  
p opołudn ia  pociągi pasażerskie k ie ­
ro w an o  trasą okrężną prze® Łódź  
Zduńską W olę i  Fonętów .

Tragiczny wypadek 
na budowie kościoła

K A L IS Z  P A P . N a budow ie ko­
ścioła M iło s ie rd zia  Bożego w  K a li­
szu zd arzy ł się trag iczn y  w^ipadefk. 
Z  wysokości oko ło  2 m  spadł 38-let 
n i M a ria n  T . ponosząc śm ierć na. 
m iejscu. W y k o n y w a ł on  prace spa 
WalnAcz# w ew nątna w ieży  kościed. 
s«J-

Brytyjskie organizacje zwalczały się 
przy pomocy Niemców...

LONDYN PAP. Korespondent gence Service, jak też stanowiła cjalnych powodowały, że Deri- 
PAP Tadeusz Jacewicz pisze: pry konkurencję do wyróżnień i za- courtowi udawało się un cjono- 
watna wojna między dwiema szczytów. Winston Churchill, bry- wac bez zakłóceń. Śluzy °  J * 
brytyjskimi organizacjami wy- lyjski premier z okresu wojny, " "  r" °  n °  oanom. 
wiadu i sabotażu kosztowała powołał SOE (w organizacji dzia court znal jeszczeWiaau ) saooiazu ROMIOWUIU powoiui \W VAiyvJiH4.»ji,ji WŁ.W- ---- -- . . . [ I____
życie 400 działaczy podziemia i lalo wielu Polaków, wyróżniając przedwojennych niejakiego Hansa 
zniszczyła siatkę jednej z nich w się odwagą i poświęceniem), dla Boemelburga, który stał się sz - 

-I__ i Fi.m. fem kontrwywiadu SD (hitlerow-północnej Francji. Londyński „rozniecenia płomieni w Euro- fem kontrwywiadu SD  ̂ (hitle o 
„Observer” przynosi sensacyjne pie”. Obok zbierania danych wy- ska służba bezpieczeństwa) we 
szczegóły wewnętrznych waśni w wiadowczych, agenci SOE, korzy- Francji. Nie wiadomo, czy 
brvtviskiei strukturze wywiadu w court naw.ązał kontakt z SD na
czasie II wojny światowej, które -------------------------- -------------------------  poleceme brytyjskiego wywiadu,
doprowadziły do denuncjacji je- I G i l i e «  I I  u u n i n v  w odomo jednak ze lego szefo- 
dnej z siatek we Francji I maso- I V U l l S y  I I  W O j n y  w.e z SIS dokładnie w.edzieM, że 
wych aresztowań. Zniszczenie tej ,  .  ,  . systematycznie informuje hitle-
siatkl było jedną z największych S W I C t O W e j  ¿ov',cow °  organizacji siatki SOE
brytyjskich klęsk tajnych operacji *  Kied\  S D . 1 9 est?P? rozpoczęły
w czasie wojny. Kosztowało też ---------- ------------------------------------------ aresztowania w końcu czerwca
życie 400 podziemnych agentów, . . 1943 r. po miesiącu ponad 400
Francuzów I Anglików, jak też 1 miejscowych organizacji agentów SOE zostało ujętych,
kilkunastu Polaków. podziemnych, dokonywali sabo- Rozbudowana siatka, zakodowa-

taźy, atakowali newralgiczne na pod .nazwą „Prosper”, prze 
„Observer” pisze o przygoto- punkty hitlerowskie i siali za- stała istnieć. Większość areszto 

wywanym programie telewizyj- mieszanie na tyłach wroga, wanych zginęła w obozach kon­
nym, który szczegółowo przedsta- Spektakularne sukcesy SOE wy- centracyjnych. Dericourtowi nie 
wia ostry konflikt brytyjskiego wolywały zawiść ł nienawiść sze- spadł włos z głowy, przeprowa- 
wywiadu (Secret Intelligence fów SIS. dzono w jego sprawie powierzcho
Service -  SIS) z zarządem ope- Sięgnęli oni po zdradę l pro- wne śledztwo, które oczyściło go 
racji specjalnych (Special Ope- wokację, żeby unieszkodliwić ry- z zarzutów. Historycy przez lata 
rations Executive -  SOE), w któ- wali. Agentem SOE we Francji uważali, ie  Francuz był agentem 
rym wywiad skorzystał z „porno- był Henri Dericourt, który Jedno- niemieckim w SOE, obecnie je- 
cy” hitlerowców dla zniszczenia cześnie. bez wiedzy swoich dnak są pewni, i i  umieszczony 
siatki konkurenta. Zdaniem sze- zwierzchników, służył wywiadowi został tam przez rywalizującą or- 
fów SIS, organizacja wywiadu I brytyjskiemu. Wymogi bezpieczeń- gonizację wywiadu brytyjskiego 
sabotażu SOE przeszkadzała w stwa. jak też chorobliwa tajność w celu prowadzenia prywatnej 
spokojnym funkcjonowaniu łntelii- działania brytyjskich służb spe- wojny z konkurencją.

Libia

Wizyta radzieckiego
krążownika

A L G IE R  P A P . W izy ta  ratcMecki«- 
go kTą-żownflka rak ie tow ego  „ W i-  
ceadmralirat D ro zd " , k tó ry  p rz y b y ł 
do Tryp o lisu  w yw ołw je  duże zain­
teresow anie m ieszkańców  sto licy  
L ib ii. Jak donosi agencja JA N A . 
rad z ieck i o k rę t adwiod/ził szef szta 
bu Libijskich aU m orskich.

Tajne rozmowy 
Izraela z Jordanią
K A IR  P A P . Iz ra e ls k i m in is ter  

spraw  zagranicznych Icch ak  S zńm ir  
p o in fo rm o w a ł w  n iedzielę o  prow a  
•dzenl-u przez Iz ra e l i  Jordanię ta j  
nych rozm ów . Obecne stosunki 
m iędzy obu państw am i okreś lił ja ­
k o  „de  facto  p oko jow e” . Szam ir  
w y k lu c z y ł jednocześnie m ożliw ość  
zw rócenia A rab o m  za ję ty c h  bea* 
p ra w n ie  ziem .

Zbrojna prowokacja 
Korei Południowej
P H E N IA N  P A P . Łam iąc . w szelkie  

zasady praw a międizynarpidowego 
o k rę ty  K o rc i Połuidniioweij ostrzela­
ły  w  c zw a rte k  i  za to p iły  sta tek  ry  
backl K R L D  — „Traiwte.r-i390” , k to  
ry  w ra c a ł do p o rtu  po zakończeniu  
połowu I  zn a jd o w ał się na o tw ar­
tym  m orzu  na wschód od Kesoug, 
Z g in ą ł jeden członek zaŁogL — 
stw ierdza  się w  nocie p ro tes tacy j­
ne j głównego delegata KR1LD w  
w o js k o w e j kom is ji ds. ro ze jm u  w  
K o re i, sk ierow anej do delegata  
strony am erykań sk ie j.

W  dokum encie s tw ierdza  się, że 
napaść m a ry n a rk i po łudn iow oko- 
reań sk le j na sta tek  ry b a c k i b y ła  
zaplanow aną w cześniej abrojmą p ro  
w okacją . zaś mdiMtame dzia łan ia  
wobec K R L D  K o re i P o łu d n io w e j Ł 
.Jej p ro te k to r»  — Stanów  Z je d n o ­
czonych przyczyn ia ją  się do za­
ostrzenia sytu ac ji na Półw yspie K o  
reańsklm  oraz utrudnia,ją  dla Jog 
m iędzy Północą i  P o łudn iem . Całą  
odpow iedzialność za ew entualne  
s k u tk i incyd en tu  ponoszą o rg an i­
zatorzy  przestępczej a k c ji — pod» 
kreślą się w  nocie.

Belgia

Akwarele Hitlera?
B R U K S E L A  P A P . D w a j h is tory­

cy  Jacques de L au n ay  ł  P a u l de 
S ain t-H ila re , au to rzy  ks iążk i „ T a j  
ne spraw y T rze c ie j Rzeszy”  zapre­
zentow anej na targach k s ią żk i w  
B rukseli, piszą w  n ie j o  odnale­
z ien iu  19 a k w a re l i  szk iców  podpi­
sanych A . H M  er.

P race, pcchoidizące prawdopodob­
nie z  1917 t .  zna lezione zo s ta ły , w  
m a łe j w iosce Llboits-Ev e le tte , w  po  
bliiżu H u y  w  B e lg ii w  skrzynce  
zaw ie ra ją c e j d ru k i ł  ban kn o ty  z 
okresu I  w o jn y  św iatow ej.

J. de L au n a y  przypuszcza, że H i­
t le r  m ógł w ykonać ta  prace, k ied y  
jego n iem ieck i o d d zia ł p rzeb yw ał 
na okresow ym  w ypoczynku  w  re ­
jo n ie  L «  Quesnoy, w  północnej 
F ra n c ji w  1917 r.

P o w ied z ia ł, źe ry s u n k i 1 a k w a re ­
lę  p rzed staw ia ją  kościoły ł  zam ki 
w  ty m  re jo n ie , k tó re  od tam tych  
czasów znacznie się zm ie n iły , w ięc  
nie  m ogły być w yko n an e  po  ty m  
te rm in ie . Podczas ofensyw y a lia n ­
tó w  w  191* r .  francuscy uchodźcy  
p rzy b y li w  re jo n  L ib o is -E ve le tte  i  
pozostaw ili ta m  część swego d o . 
bybku.

Z b y t  -wcześni!« Jest n *  tw ie rd ze -  
nie, czy  są to  rzeczyw iście prace  
H itle ra  — pow iedzia ł de L au n a y  
dodając, że zostały., przes iać« <£e* 
badań ekspertów , , .



K U R I E R  +  PROBLEMY KRAJU I REGIONU ♦  PROBLEMY KRAJU I REGIONU +  PROBLEMY KRAJU I REGIONU STRONA 4

O d  ło p a ty  d o  k o m p u te ra

Ten bogaty wuj „Bratniak“ ...
S T U D E N C K A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  P R A C Y  „B ra tn ia k ”  w po w - le n ia  od codziennych p rob le- 

szechnej św iadom ości to f irm a  za trudn ia jąca  studentów  p rzy m ów  m łodzieży akad em ick ie j i 
wsze lkiego rodza ju  prostych pracach porządkow ych za — teo- ucze ln i. S taram y sił? teraz nad- 
rc tyczn ie  — skrom ne wynagrodzenie. Taka  p rzyn a jm n ie j op i- rob ić  te zaległości —  k o n ty -  
n ia  u trw a liła  się przez la ta  spółdzielczości „B ra tn ia k a ”  i  by- n uu je  M. Lech. — Nasza spół- 
lo w  n ie j swego czasu sporo p raw dy. U b o lew a li nad tym  dz ie ln ia  fu n d u je  stypend ia  nau- 
wszyscy, za tru d n ia n i i za tru dn ia jący , bow iem  od słuchaczy kow e we w szystk ich  szkołach 
szkól wyższych cha rak te ryzu jących  się określoną w iedzą przed- wyższych. O statn io zaw arliśm y 
m io tow ą  należałoby oczekiwać czegoś w ięcej, n iż m ycia  pu- rów nież um owę z Radą O krę- 
szek. czy zam ia tan ia  nabrzeża pod w ia tr  gową ZSP, w  k tó re j zobowią-

.. . . . .  , za liśm y się nie ty lk o  do o tw a r-
TA łCZL „ K u r ie r  w iz u c ił do ni z naszej o fe rty  usług spe- Cja naszego po rtfe la  ale i  do 

bra tn iakow ego ogródka parę c ja lis tycznych  m ów i prezes patronow an ia , pomocy w  orga- 
kam yczków  (że w spom nim y „B ra tn ia k a '’. M ieczysław  LE C H  n j ZOWaniu  ruchu  naukowego, 
tekst pod znam iennym  ty tu łe m  — Co prawda, udało się odejść ku ltu ra ln e g o  i turystycznego! 
„S tuden t do łopaty...” ). P isa liś- od szczotki i łopa ty , ale roz- M am y ju ż  na tym  polu pewne 
m y m. in. o is tn ie jących  m e- w ó j usług zakładów branżo- doświadczenia, zwłaszcza w  pra- 
p raw id łow ościach, pow iedzm y w ych  spó łdz ie ln i t rw a  nadal, cy z ko ła m i nau kow ym i e łek- 
— w yko rzys ta n iu  po tenc ja łu  gdyż nie jest to jedyn ie  kw e - trykó w , budow n ic tw a , chemii"
in te lek tua lnego  m łode j in te li-  s tia  w yd an ia  odpow iedn ich  de- czy ochrony środow iska na tu -
gencji, lecz także o planach, za- eyz ji a przede w szys tk im  m o il i-  ra i neg0i będzie to w ięc ja k b y  
m ierzeniach, m ożliw ościach i w o e  stw orzen ia  pracow ni, ¡c li rozw in ięc ie  naszych dotychcza- 
©czekiwaniach w  tym  wzglę- zagospodarowania i wyposażę- S0VVych in ic ja ty w . Jeś li zaś 
dzie. N a jm n ie j do zaoferowa- n ia w  często skom p likow aną  ch 0 dfzi o Inne dz ia łan ia  w  sfe- 
n ia  m ia ł „B ra tn ia k ”  pod ko - apa ra tu rę  i urządzen ia tech- rze społeczno-wychowaw czej 
n ieć la t siedem dziesiątych. niczne. Obecnie — św iadczym y w z ię] j4m y pod ‘ s ta ły  patrona t 

us ług i konse rw aey jn o-m a la r- p ańs iw ow y  Dom Dziecka u r 1 
OD tego czasu w  studenckie j skie w  przem yśle stoczniow ym , w  Szczecinie. W łasnym i s iłam i 

spó łdz ie ln i zm ien iło  się w ie le , prace rem ontow o-budow lane, j sprzętem pom agamy tam  w  
na ty le  dużo. że owe „proste  agrotechniczne i w  nieco m n ie j-  rem oncie pomieszczeń studen 
prace porządkow e”  s tanow ią  szym zakresie usługi m edycz- ci p rzygo tow u ją  i prow adzą 
obecnie ledw ie  20 proc. całego ne. Jesteśmy tuż przed s fina - ¡m prezy okolicznościowe d la 
zakresu usług. Pozostałe osiem ; lizow a n iem  stosownych um ów ¿zjecj t zakupu jem y ubran ia  
dziesiąt, to  prace spec ja lis tycz- z ^ iła d z a m j szczecińskich w yż - sport owe d la w ychow anków  
ne, do k tó rych  nie w ysta rczy szych uczeln i w  spraw ie prze- p DD chcem y im  sfinansować 
ju ż  ty lk o  dobra w o la  i dw ie  jęc ia  przez nas ro li organiza- ew entua lne obozy le tn ie  lu b

O P R Z E B IE G U  rozw oju  „B ra tn ia - 
. ka ” w  ostatnich latach na jd o b itn ie j 

świadczą te o to 'lic zb y : ko lejno. po­
cząwszy od 1983 roku plan ekor.o 
m icran v spółdzielni w ynosił — 
m in  zł, w  84 r. — 256 m in  zł,
85 r . — 340 m in zł. by w  bieżącym  
ro ku  sięgnąć blisko pół m iliarda

te ra  studenckich obow iązko- zjm ow iska. 
w ych p ra k ty k  robo tn iczych  I
k ie run kow ych . Będzie to b a r- TAK wlec Blea,lefcl,  , Mmo.rzad.  
dzo odpow iedzia lne zadanie, na firm a „ B ra tn ia k ” ze spółdzielni 
choćby z tego względu, Że W m ającej swego czasu do za.propo.no 
naszym m ie lc ie  s tud iu je  prze- M n *  “ ycle szyb « » .  nracc. . , , , , ___ . . , . , .  _ stała sie pow ażnym  wykonaw cą
ciez k ilkanaśc ie  tysięcy, s tuden- US}UI» fachowych, konkretnych, prze 
tow. Ponadto p rzygo tow u jem y jeia w środowisku role „bogatego 

złotych. Wiąże sie z tym wzrost za- sję do św iadczen ia usług p o li-  wuja” , którego chetnie każda orga- 
trudo lenia. a tym samym wzrost _h środow i niza-cla wwasza do współpracy,znaczenia firm y na rodvimvm ryn- graucznycn na  rzecz sro-aowi- 
ku pracy. Ie1 większa popularność ska akadem ickiego, 
wśród zleceniodawców. Zadanie to 
było o tyle utrudnione, że w tzw.
międzyczasie powstała nowa. n ie ia - T Y L E  prezes „B ra tn iaka" . W ypo- 
ko ko nkurencyjna agenda ZSP ..Stu w iedź te  można poszerzyć o k ilka  
dent-Seirvicc". szczegółów. M ianow icie, studenckie

brygady orr.cula we wszystkich bez 
m > 7 V 7 V A H f  • •_ w y ją tk u  stoczniach rem ontow ychP R ZY Z N A M , ze nie jestes- Szczecina i Św inoujścia. SSP współ 

m y  jeszcze W p e łn i zadowolę- p racu je  z żeglugą m orską w yko n u ­
jąc zlecone prace na statkach sto-

Obuwie dla dzieci 
Juniora”

W K O N T E K Ś C IE  w szystkich  
tych  fa k tó w  należałoby sądzić, 
że „boga ty  w u j”  w o lny  jest od 
problem ów . Otóż, n ieste ty, nie. 
N a jw iększe to baza lokalow a, 
choć i w  tym  względzie „coś 
się rusza” . Po b y ły m  zapleczu 
budow y osiedla Zawadzkiego, 

jących na redzie, czy też podczas przv ul. Szafera udało się 
tzw. przelotów do nabrzeży porto - spó łdz ie ln i oozvskać od K B O  1 
wych. Ponadto studenci W S M  i in -  teren 5 tyś. m  kw . Za sumę 
stytu-tu O krętow ego PS w yko n u ją  ,  -  , . ,, , , H
remonty siłowni okrętow ych, np. na 15 m.ln Zt roczmę (ty le  DO- 
ziecenia .Gryf»" z  tej «erokie i w iem  w vnos i op ła ta  dzierżaw'- 
współpracy z gospodarka morską na) .B ra tn ia k " b id z ie  m ćg l 

w kroczyć  z w łasną ek ipą  i* n a  
w łasny koszt w ybudow ać no­
we pracow nie, zak łady usługo­
we itp . Co, gdzie i  w  ja k im  
zakresie — przedyskutow ano 
już m. in  naw et z m ie jsco-

stronv wynoszą spore korzyści 
m ateria lne . O  jakości tveh urf •• ig 
świadozy natom iast stale rosnąca l i ­
czba zam ówieó.

K o n tak ty  „ B ra tn ia k a "  w yb iegają  
także poza teren w o jew ództw a. no. 

P ile  o tw a rty  został nowy zakład

ZAKŁADY Obuwia „Junior" w 
Nowej Soli (woj. zielonogórskie) 
produkują (jako jedna z trzech 
fabryk tego typu obok Gubina i 
Skarżyska) wyłącznie obuwie dzie­
cięce, tekstylne oraz ze skóry i 
tworzyw na wszystkie pory roku. 
Tegoroczny plan przewiduje 3,25 
min par o wartości ponad mld 
złotych. W ubiegłym roku w za­
kładach przeprowadzono moder­
nizację sprzętu — zainstalowanie 
w-oskiei wtryskarki firmy „U n ion” 
pozwoliło' na wzrost produkcji o 
p m a J  400 tys. par rocznie.

Na zdjęciu: Edyta Gierek pod­
czas kontroli obuwia produkowa­
nego przez urządzenia firmy 
„Union".

CAF -  R. Janowski

sługowy. k tó rv  zatrudnia studen w ym  Samorządem M ieszkań­
ców w fabryce żarówek P ołam ”, c ó w . .Test W iec nadzie ja  n a  p o -  

^  ™ praw « w a run ków  pracy i r o r -
szerzenie działalności, ale swoją

A le nie „ fe r ie  ea.trudnle.-vte dT. ° 0  ¥  » te g jiy s K lS U l
znaczy ..B ra tn ia k ”  swoją obecność W IZ ia  z b u d o w a n ia  $ tu d e tlC k ie g O  
w środowisku akadem ickim ... c e n t r u m  u s łu g o w e g o  z  p r a w -

d z iw e g o  z d a r z e n ia  o d ło ż o n a  z o -  
— Przyspieszony rozw ó j spó ł- s ta ła  a d  a c ta ... 

dz ie ln i w  osta tn ich  la tach  od­
b y ł się n ie jako  kosztem odda- P io tr C Y W IŃ S K I

i 'v> s y W ';
V ''

I '‘j? . •>

.1

-'ą \
-  i

J p 8*

W  N ID Z IC Y  (w o j. o lsz tyń ­
skie) oddano do uży tku  Prze- 
sypow nię  M a te ria łó w  P ylis tych  
G rom adzona tu będzie mączka 
w ap ienna służąca do wyrobu 
m asy b itu m iczn e j do budowy 
dróg. N owa przesypow nia ob­
s ług iw ać będzie 5 sąsiednich 
w o jew ódz tw  Na zdjęciu: na te­
ren ie  przesypow ni w  N idzicy.

C A F  — S. M oroz

Akwarium morskie
P O N A D  1200 rvb . skorupiaków  i 

innych zw ierząt m orskich ży je  w 
gdyńskim  a kw ariu m  m orskim  ©dwie 
dzanym  rokrocznie przez setki tysię 
cy osób. a zwłaszcza m łodzież z ca 
lego k ra ju . Oglądać tu można roz­
gwiazdy, u k w ia ły . psie reko n k i, p i­
ranie, żó łw ie  i  w ie le  innych oka­
zów fau n y  m orskie j, a no części 

słodkowodnej z różnych stref k ii 
ma tycznych.

O kazy pochodzą przew ażnie z oo- 
łowów statków  badawczych M orskie  
go In s ty tu tu  Rybackiego, do które  
go a kw ariu m  należy, a także z da­
rów  przyw ożonych orze? na.yz w h  
m aryn arzy  i  ryb akó w  Cześć p ły ­
w a jące j m enażerii, a także  zbio- 

m artw ych  okazów  pochodzi z 
w y m ia n y  m iedzvnarodow ej. 7. in ic ja  
ty w y  gdyńskiej placówki powstał'1 
m iędzynarodow y zespół koord yn u ją - 

do którego należą państwa soc­
jalistyczne. W  ram ach tego zespdłu 
odbywa sie bezdewizowa w -m ia o a  

w ych okazów  i innych ekspo 
tów. są też d a ry  z zaprzyjaźnionych  
In s ty tu c ji o pokrew n vr,i n ro filu  
R F N . U S A  1 Szw ecji. 7. ogrodu i 
©logicznego w  M uenster pochodzi 
ulubieniec publiczności, a zwłaszcza 
dzieci, żółw  Genio. 7,łowłonv na 
południow ym  A tla n ty k u  oka? w aży  

kiloigrantów. ma 83 la t i jest 
ogrom nie tow arzyski. czvm  zjed n u ­
je sobie sym patie zw iedzających.

U trzy m y w a n ie  pens lona-rhiszy 
a kw ariu m  w  dobrym  zdrow iu w y ­
maga szeregu specjalnych zabiegów  

urządzeń. Chodzi tu /.w ładcza o 
utrzym anie  stałej cyrku łach  w o d y  

odpow iedniej te -n n e-a tur-o  zasolę 
u i natlen ien iu . N ie  w szystkim  

organizm om  wystarcza w.»da bałtvc  
D la stworzeń „oceanicjm w h do­

wożona jest woda z A tlan tyku . Abv 
zapewnić m ieszkańcom  akw ariu m  
w yżyw ien ie , codziennie m otorów ka  

G dv-5” wychodzi nn połowy ryb  
planktonu.

Zezem 1 Aułosłrada
I

A czy k tóraś z osób korrtpe- 
ten tnych przyg ląda ła  się tem u  
co się dzieje na odcinku trasy  
od Ko łbaskow a do Dąbia? Jest 
to droga, k tó rą  często porusza­
ją  się zagraniczne samochody 
przekraczające granicę w  K o ł­
baskowie. Ich  k ie row com  nie 
szczędzi się tu  niespodzianek o 
któ re  trud no  w  innych  stronach

N A L E Ż Y M Y  do tych n ie licz - d rug ie j... należałoby w  tym  
nych w o jew ództw  w  k ra ju . k t6 -  m ie jscu pobudować bezko lizy j- £ £  £ £  h a m u tc ó L  K ie .  
-  posiadają trasy  k o m u n ika , ne zjazdy t... No wlaśme. K to  ro w c a  m z y  ze zdu-

m ienia, bo środkiem  drog i su- 
Specja liśc i od ko m u n ika c ji, nie sobie spoko jn ie wóz zaprzę-

A  że

po szczeciński!
cy jne  określane m ianem  auto - i  za co m ia łby  to wykonać?  
strad  czy też dróg szybkiego
ruchu. Co praw da, jest tych  tras  oa . . .  . . .
zaledw ie k ilka d z ie s ią t k ilom e  odPie raW zarzuty głoszące, i z zony w  poczciwą szkapę, zaledw ie  . k ilka d z ie s ią t k ilo m e - na ty m  odcinku ograniczenie to w ieczór i  św ia te ł b rakuje?

ow, aoore i t ... prędkości do 70 km  jest n ie - No i co z tego. Także liczn ie  tę-
Są jednak „p ro g i l  b a r ie r y z b ę d n e  stw ierdzeniem , iż  jes t to  dy kursu jące, w y ją tko w o  „szyb- 

Oto trasa w jazdow a do Szczeci- droga biegnąca na teren ie  m ia - k ie ”  tra k to ry , uzupe łn ia ją  „Jea­
na. Zaczyna się w  P łoni. D w ie  sta, a w ięc zgodnie z kodeksem  le jdoskop ”  niespodzianek, 
jezdnie po trzy  pasy ruchu , aż d rogow ym  szybciej tam  jeż-
k o rc i aby nieco dodać gazu. A le  dzić nie można. Jednak tzw. I  ostatn ia uwaga. K ie row cy
w a ra ! L iczn ie  tu  poustaw iane Szosa Poznańska też w iedzie  —- w łaścic ie le np. wysłużonych  
znaki in fo rm u ją  (nakazują), że przez m iasto, ale tu  wo lno je -  i  le c iw ych  Syrenek czy też 
w ięce j ja k  70 k m  tui godzinę chać z prędkością 80 k m  na go- dychaw łcznych Z ukó w  i T a rp a ­
nie wo lno jechać. A  p rzy  z jaz - dzinę. Naszym  zdaniem  na u l. nów, często na tró jpasm ow e j 
dach na osiedle Słoneczne obo- Z w ie rzyn ie ck ie j„a ż  do P ło n i (od je zd n i ja dą  ty m  środkow ym . A  
w iązu je  ograniczenie prędkości ioysokości osiedla Słonecznego) gdy. w ysłużony silń iezek pozw oli 
do 50 km . Z  je d n e j s trony  m oż-  itiożna. by było  zezw olić na po - osiągnąć prędkość pó ioyżej 60 
na to zrozum ieć, gdyż jest to  ruszanie się z prędkością cho- km , to  k to  m i zabrania jazdy  
niebezpieczne skrzyżowanie. Z  ciażby  90 k m  na godzinę. le w ym  pasem? ■ (Macz)

l  łamów oazę!
pepołiidirnwych

r r r n

w
jw cy

ŁODZI uaktywnili się 
ptaków zostawiający 

sidła głównie na gatunki bę­
dące pod ścisłą ochroną. W 
♦ym roku zanotowano już 11 
orzypadek ujęcia kłusownika, 
który oferował pokątnie do 
iprzedaży g ile  1 trznadle.

NIEDOSTATECZNIE zabez­
pieczone magazyny sq łatwy­
mi obiektami dla włamywa­
czy. Swego rodzaju „kopa l­
nią zło ta" dla nieznanych 
-prawców stał się magazyn 
Zakładu Remontowego Ener­
getyki w Gdańsku, z którego 
wyniesiono 5 tys. pozłaca­
nych gniazd stykowych war­
tości 2,5 min zł.

ziennik
■■□3133113339

ZNOWU alkohol stał się
przyczyną zbrodni, o czym in ­
formuje bydgoska gazeta. 
Otóż po stypie kończącej ża­
łobne uroczystości związane 
z pochówkiem pewnego mie­
szkańca Włocławka, pijana 
córka zmarłego razem ze 
swoimi gośćmi złożyła wizytę 
bratu, którego obwiniała o 
brak właściwej oprawy po­
grzebu. Ciosy, jakie zadała 
przyniesionym przez siebie 
nożem, okazały się śmiertel­
ne.

u S l f i
K R A K O W A

NA DNI Krakowa zapowia­
dana Jest imponująca wysta­
wa zbiorowa prac rodziny 
Kossaków. Prezentowane bę- 

obrazy Juliusza, W ojcie­
cha i Jerzego Kossaków, 
akwarele M arii Pawłikow- 
skieJ-JasnorzewskieJ. Wśród 
prac literackich znajdą się: 
rękopisy utworów M. Pawli- 
kowsktet-Jasnorzęwskiej, Zofii 
Kossak-Szczucklej i M agdale­
ny 'Samozwaniec
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•  Wybraliśmy dla Was •  Telewizyjne programy tygodnia •

Od poniedziałku-do niedzieli
1 Maja na małym ekranie
T R A D Y C Y JN Y M  zwycza jem  T e le w iz ja  Polska będzie re ­

lacjonow ać przebieg uroczystości 1 -M a jow ych  w  k ra ju  i  na 
świecie. O godz. 8 rozpocznie się tra n sm is ja  z uroczystości 
Św ięta Pracy w  M oskw ie. Od godz. 9.50 będą re lacjonow ane 
uroczystości w  W arszaw ie i in nych  m iastach w  k ra ju , a 
ta k ie  w  stolicach państw  socja listycznych.

Tego dn ia  w  . Dw ójce będzie można obejrzeć próbę od­
tw orzen ia  w  plenerze pop u la rne j niegdyś m a jó w k i. P rogram  
za ty tu łow any w łaśnie „M a jó w k a ”  przygotow a ła  Te lew iz ja  
K a tow ice  — godz. 15.45 i 17.10. Także po po łudn iu  i rów nież 
w  D w ójce T e lew iz ja  K raków ’ będzie re lac jonow ać przebieg 
„F estynu  z w ędka” . Zapow iada ją  się spore a tra kc je  — 
godz. 15.05, 15.55, 16.45 i 17 40

T E A T R  TV

Także w  tym  tygodn iu  Teatr 
T V  zaprezentuje ty lk o  jeden 
spektak l — w dodatku p o w tó r­
kow y. W sobotn ie j „A n to lo g ii 
d ram atu  powszechnego”  zoba­
czym y „Św iętoszka”  M o lie ra  w 
reżyserii Zygm unta  H übnera. 
Wśród w ykonaw ców  —  Tade­
usz Ł o m n ick i. Wanda Łuczyc- 
ka, Ewa Szypulska, M iros ław a  
D ubraw ska, A nna Seniuk, G u­
staw  L u tk ie w icz , Jerzy Kamas 
i in n i. Sobota, pr. I, godz. 
15.05.

F IL M Y , S E R IA LE

0  „P ab lo  w  niebezpieczeńst­
w ie ”  — ko le jn y  odcinek seria­
lu  prod. NRD „B ezlitosny 
f ro n t” . Poniedziałek, pr. I. 
godz. 17.30.

0  „K w e s tia  w yb o ru ”  — trze
c i ( i zarazem osta tn i) odcinek 
f ilm u  prod. T V P  o -polskie j sce 
nie po lityczne j 1946 r. Ponie­
dzia łek, p r. I. godz. 20.15

f |  „W  m a tn i”  — ciąg dalszy 
pow tó rkow ego seria lu  T V P  
„T rzec ia  gran ica ”  Pon.edziałek mmmmmi 
pr. I I.  godz. 22.50.

Anna D ym na i A n drze j Wasi­
lewicz» Czw artek, pr. I I.  godz. 
22.35.

f |  „P o rtfe l”  — now ela f ilm o ­
w a T Y P  w  reżyserii Ju liana  
Dziedziny. W ro iach g łów nych : 
Bo lesław  P ło tn ick i. Zygm unt 
Kęstow icz, B arbara Lud  w iżanka. 
W torek, pr. I I  godz. 19.

0  „M iło ść  i c ie rp ien ie ”  —
czw arty  odcinek seria lu  w łos­
kiego. W torek, pr. I, godz. 
20.30.

0  „C zterdz iesty  p ie rw szy”  — 
w  cy k lu  „Panoram a k in a  ra ­
dzieckiego” zobaczymy f i lm  w 
reż. G rig o r ija  Czochra ją. Jest 
to  now a w ersja  f ilm u  pod tym  
sam ym  ty tu łem , zrealizowane­
go w  1927 ro ku  przez Jakow a 
Protazowa na w ą tkach opow ia­
dania Borisa Ławriesniewa. Jest 
to opowieść o m łode j czerwo­
no a r m is te e, k tó ra  w raz z es­
ko rto w a n ym  jeńcem, b ia łog w ar 
d y js k im  poruczn ik iem , tra fia  
na bezludną wyspę. W torek, 
pr. I I .  godz. 21.45.

0  „Czekając na mdłość”  —
ang ie lsk i f ilm  fa b u la rn y  w 
reż. Desmonda Davisa. Środa, 
pr. I. godiz. 20.15.

0  „N ieznośna dziewczyna”
— fra n cu sk i f i lm  w  reż. M i-  
chela Boisronda z B r ig it te  Bar 
do t w r o li g łów ne j. Czw artek, 
p r. I. godz. 15.30.

f |  „M iło ść  c i wszystko w y .  
baęzy”  —'  p o lsk i f i lm  w  reż. 
Janusza Rzeszewsk iego, w  ro li 
g łów ne j D oro ta  S ta lińska. Jest 
to  h is to r ia  życia i  k a r ie ry  słyń 
ne j O rdonki. choć rea liza to rzy  
ta k  tego o f ic ja ln ie  n ie  nazyw a­
ją . C zw artek, p r. I. godz. 20.30.

f |  „N ie  m a m ocnych”  — k o ­
m edia polska, druga część fcryp 
ty k u  o K a rgu lach  i Paw lakach, 
w  reż. S y lw estra  Chęcińskiego. 
W  ro lach g łów nych : W acław  
K o w a lsk i, W ład ys ław  Hańcza,

W SR ODĘ zobaczymy 
program  „ F ilm ow e role 
Tadeusza F ijew sk iego ” , pr. 
I I ,  godz. 22.45.

0  „P rzygody G u liw e ra ”  —
n iezm iern ie  popu la rny wśród 
m ałych i dużych te lew idzów  
f i lm  an im ow any. Piątek, pr. I I  
godz. 19.10.

0  „V io le tte  i Franço is”  —
f ilm  fra n cu sk i w  reż. Jacquesa 
R ouffio . P iątek. t>r II. godz. 
20.30.

©  „W ieczory szachowe”  —
kom edia obycza jow a prod. cze­
chosłow ackie j, opow iadająca o 
perypetiach czw ó rk i bohaterów : 
czterdziestoletniego starego ka­
walera. jego m a tk i za ła tw ia  ja  
cej za syna wszelkie sorawv. 
energicznego dokto ra  Bauera i

jego c ó rk i z d w ó jką  n ieś lub­
nych dzieci. P iątek, pr. I, godz. 
22.

0 „K am ien ne  tab lice ”  —
ekran izac ja  pow ieści W ojciecha 
Żukrow skiego . w  reżyserii Ew y 
i Czesława Pete lskich. W  ro ­
lach g łów nych : K rzysz to f Cha­
m iec, L a u ra  Łącz, Ewa S zyku l- 
ska, Janusz K łos iń sk i i  W ito ld  
P yrkosz  Sobota, pr. I. godz. 
20 .
0 „T ra ged ia  m iłosna" — ciąg 

dalszy w łoskiego seria lu. Sobo­
ta. pr. I I.  godz. 22.25.

f |  „O k u p ”  — ko le jn y  odci­
nek sensacyjnego f ilm u  prod. 
irland izk ie j w ..K in ie  nocnym ” . 
Sobota, pr. I. godz. 24.
0 „P rzygody G r iff in a  zwa­

nego B iczysk iem ”  — ko le jny  
f i lm  z cyk lu  „W span ia ły  św ia t 
W a lia  D isneya” , k tó ry  zoba­
czym y w „T e łe ra n ku ” . N iedzie­
la  pr. I. godz. 9.

f |  „N a  obcej z iem i”  — 
czw a rty  odcinek seria lu  brazy­
lijs k ie g o  w  „K in ie  fa m ili jn y m ” . 
N iedzie la, pr. I I ,  godz. 16.

0  „Ja k  rozw iązany snop”  — 
dalsze przygody bohaterów  w ę­
gierskiego f ilm u  historycznego. 
N iedzie la, pr. I I  godz. 16.

0  „B ia łe , n iebieskie, czerw o­
ne” — ciąg dalszy se ria lu  fra n  
cuskiego. N iedziela, pr. I. godz. 
20

f |  „G od y”  — p ią ty  odcinek 
„C h ło p ó w ” , prezentow anych w 
c y k lu  „W ie lk ie  f i lm y  małego 
ek ra n u ”  Niedziela, godz. 21.25.

COŚ D L A  D Z IE C I
W ram ach In  ter w izyjnego 

Przeglądu W idow isk  dla Dzie­
ci i M łodzieży zostanie zapre­
zentow any spektak l te le w iz ji 
radz ie ck ie j — „T a lizm a n ” . N ie­
dziela. pr. I. godz. 15.05.

SPORT, SPORT...
Sporo w  tym  tygodn iu  tra n ­

sm is ji sportow ych. Dziś o godz. 
22.45 — fin a ł m is trzos tw  św ia ­
ta w  hoke ju  na lodzie. W 
czw artek zobaczymy (o godz 
16.55) mecz f in a ło w y  o Puchar 
P o lsk i pom iędzy G órn ik ie m  Za­
brze i G KS K a tow ice. Z  ko le i 
w  p ią tek o godz. 20.15 — f i ­
nał Pucharu Zdobyw ców  P u­
charu pom iędzy D ynam o K ijó w  
í A tlé tic o  M a d ry t. N a tom iast w 
n iedzie lę TV P będzie re lac jono­
wać przebieg k ry te r iu m  k o la r­
skiego o puchar M ON.

O

Nowa plansza 
T V  Szczecin

Podczas sobotniego m agazy­
nu „Czas”  red. Jacek Popio łek 
zaprezentował te lew idzom  w  ca 
ły m  k ra ju  now ą planszę Oś­
rodka  T V  w  Szczecinie. G łó w ­
nym  akcentem  planszy jest P o­
m n ik  Czynu Polaków.

W  C Z W A R T E K  — po lsk i f i lm  ..M iłość c l wszystką w yb a ­
czy". Na naszym  zd jęciu  — m igaw ka z p lanu  film ow ego. 
Em isją  o _godz. 20.30 w  p r. I.

Przełożył: Leszek Słofiei
------  67 ____

— Nie sądzę, żeby b y ł p rzekupny. Mgże za bardzo się 
stara. Zresztą nie o to chodzi. W art jest pa ru  do larów , na­
w e t gdybyś je  m ia ła  spisać na s tra ty . Chodzi o tak  zwany 
p rz y w ile j, którego nie posiada licencjonow any de tek tyw , 
k tó ry  p rzys ługu je  adw oka tow i pod w a run k iem , że działa  
w  interesie k lie n ta , k tó ry  go w yna ją ł. A  je że li adw okat 
za tru dn i de tektyw a, żeby d z ia ła ł w  tym  interesie, to w tedy 
de tek tyw  posiada rów nież p rzyw ile j. I  ty lk o  w  ten sposób 
może go uzyskać.

— Dobrze wiesz, co możesz zrobić ze sw oim  p rz y w ile ­
je m  — pow iedziała. — Zwłaszcza, że chodzi o adw okata, 
k tó ry  cię w yn a ją ł, żebyś m nie  szpiegował.

Zabra łem  je j papierosa , zaciągnąłem się parę razy i  zw ró ­
ciłem .

— W porządku, B e tty . N ie  jestem  c i potrzebny. I  zapom ­
n ijm y  o tym , że próbow ałem  c i pomóc.

— M ówisz ładnie , ale ty lk o  dlatego, że liczysz na w ię k ­
szą zapłatę za to, że będziesz m i potrzebny. Jesteś ta k i sam  
ja k  wszyscy. Twojego cholernego papierosa też n ie  chcę. — 
W yrzuc iła  go za okno. — Zaw ieź m nie z pow ro tem  do ho­
telu.

W ysiad łem  z samochodu i p rzydepta łem  papierosa.
— W C a lifo rn ia  M ills  tego się nie ro b i — stw ie rdziłem . 

— N aw et poza sezonem.
W róciłem  do samochodu, p rzekręc iłem  k lu czyk  i w łączy­

łem  s iln ik . Zaw róciłem , dojechałem  do rozw id len ia . Nieco 
w yże j, tam  gdzie odchodziła w  bok ciągła b ia ła lin ia , stal 
m a ły  samochód. Ś w ia tła  m ia ł wygaszone. M ógł być pusty.

W ykona łem  os try  zw ro t do ty lu  i jednocześnie w łączy­
łem  d ług ie  św ia tła , k tó re  w  tra kc ie  tego m anew ru  o m io tły  
samochodzik. K toś zasłonił się kapeluszem, ale nie dość 
szybko, żebym n ie rozpoznał oku la rów , szerok ie j na lane j 
tw a rzy  i  odstających uszu pana Goble z Kansas C ity .

Ś w ia tła  w yb ie g ły  do  przodu i  ruszyłem  w  dó ł drogą le n i­
w ie w ijącą  się d łu g im  zboczem. Nie w iedzia łem  dokładnie, 
dokąd ona prow adzi, ale w iedzia łem , że w szystk ie  d ro g i w  
oko licy prędze j czy późn ie j schodziły nad ocean. Na skrzy­
żow aniu u stóp wzgórza skręc iłem  w  p raw o w  wąską u lic z ­
kę, k tó ra  po k ilk u  przecznicach zaprow adziła  m nie  nad w y ­
brzeże. Z  wybrzeża znow u skręc iłem  w  p raw o do cen trum  
Esmeralda.

Dziewczyna odezim la  się dop iero, k ie dy  za trzym a liśm y  
się przed hotelem. Szybko w yskoczyła z samochodu.

— Zaczekaj. Przyniosę pieniądze.

----------------------------------------- 6 8  -----------------------------------------

— M ie liśm y ogona — pow iedziałem .
— Co...? —  stanąła w  półobrocie ja k  w ry ta .
—  Jecha ł za nam i ta k i m a ły  somochodzik. Mogłaś go nie 

zauważyć. Chyba że w  drodze pow ro tne j, jeszcze na szczy­
cie wzgórza, k ie dy  ta k  ostro zaw raca łem  i zapa liłem  d ług ie  
św iatła .

— K to  to był?  — je j  głos w yraża ł s ilne  napięcie. *
— Skąd m am  wiedzieć? M usia ł nas nam ie rzyć ju ż  wcześ­

n ie j, zapewne n iedługo tu  w róci. Może to glina?
P a trzy ła  na m nie bez ruchu, zm artw ia ła . Z ro b iła  p o w o li 

k ro k  do przodu i naraz rzuc iła  się na m nie, ja k b y  m ia ła  
zam iar w ydrapać m i oczy. C h w yc iła  m nie  za ram iona i pró­
bowała m ną potrząsnąć. Dyszała ciężko.

—  Zab ierz m nie stąd! Na m iłość boską, zabierz m nie  
stąd! Ja chcę m ieć trochę spokoju. Gdzieś, gdzie nie będą 
m nie śledzić, ścigać, straszyć. P rzysięgał, że to  zrob i, że m nie  
dopadnie. Choćby na końcu św iata, na na jm n ie jsze j w yspie  
Pacyfiku...

— Na szczytach gór najwyższych, w  sercu na jda lsze j pu­
s tyn i — uzupełn iłem . — Ktoś tu  się naczyta ł k lasycznej 
l i te ra tu ry .

O puściła bezw ładnie ręce.
— Masz w  sobie ty le  współczucia co w yg ło d n ia ły  rek in .
— Nigdzie cię nie zabiorę  — oświadczyłem . — Jeżeli coś 

cię gryzie, to  będzie cię g ryz ło  i musisz to znieść.
O dw róc iłem  się i  w s iad łem  do samochodu. K ie d y  się obej­

rza łem  by ła  już w  połow ie d rog i do baru. Szła szybkim  
krok iem .

16

G dybym  b y ł rozsądny, w z ią łb ym  w a lizkę  i po jechał do 
domu, zapom inając o n ie j. Z an im  zdecydowałaby się ja ką  
gra ro lę, w  k tó ry m  akcie i  w  ja k ie j sztuce, by łoby ju ż  za­
pewne za późno, żebym m ógł coko lw iek zrobić, chyba że 
poszedłbym  siedzieć za włóczenie się w  o ko licy  poczty.

Czekałem  paląc papierosa. Lada m om ent p o w in ien  p o ja ­
w ić  się na p a rk in g u  Goble w  sw oim  odrapanym , m ałym , 
b rudnym  gruchocie. N ie m ógł nas n igdzie in d z ie j nakryć, 
a skoro w iedz ia ł aż ty le , ś ledz ił nas ty lk o  po to, by spraw ­
dzić, dokąd jedziem y.

N ie  p o ja w ia ł się. Skończyłem  papierosa, w y rzuc iłem  n ie ­
dopałek i w y jecha łem  z park ingu . Skręcając w  stronę m ia ­
sta zauw ażyłem  jego samochód n ieum ie ję tn ie  zaparkow any  
p rzy  k ra w ę żn iku  po przec iw ne j s tron ie  u lic y . N ie za trzy ­
m ałem  się, pojechałem  w  lewo na bu lw ar, n ie śpiesząc się, 
żeby n ie  pog ub ił uszczelek próbując dotrzym ać m i kroku. 
O koło pó łto ra  k ilo m e tra  d a le j by ła  restaurac ja  pod nazwą 
Epicure. P o kry ta  n is k im  dachem, odgrodzona od u lic y  m u -  
rem  z czerw onej cegły, posiadała rów n ież  bar. W ejście zn a j­
dow ało się z boku. Zaparkow ałem  i wszedłem  do środka.

(cdn) ,
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Igrzyska Dobrej Woli
Zaproszenie dla Andrzeja Sikorskiego

O D  4 do 20 lipca odbędą się w  Z w iązku  R adzieckim  (M oskw a, T a l­
lin )  Igrzyska D o b re j W oli W ezm ą w nich u d z ia ł sportow cy z ponad  
60 państw . O rgan izatorzy  w ystosow ali zaproszenia do licznego grona  
n a jw yb itn ie jszych  zaw odników  różnych k ra jó w . Z  satysfakcją  wypada  
nam  odnotować iż  zaproszenie ta k ie  wystosowano m. in. do ko larza  
torow ego szczecińskiego G ry fa  — A ndrze ja  S ikorskiego. ple­
b iscytu „ K u rie ra ” na 10 najlepszych sportow ców  :Z iem i 
w  m in io n ym  roku . Zaproszenia w p ły n ę ły  ró w n ież do dwóch Innych  
kodarzy-t o row ców : M arian a  Turow skiego  (Slęza Sobótka) i  Leszka  
Stępniew skiego z 2 y ra rd o w ia n k i a także dla d rużyny, s ta rtu ją c e j 
w  wyścigu na 4 km , k tó ra  w yw alczy ła  w icem istrzostw o św iata. Należy  
się w ięc spodziewać, że na igrzyska, poza w ym ien io n ym i zaw odnika­
m i, k tó rzy  w ysta rto w a lib y  m. In . w  wyścigach in d yw id u a ln ych , po­
le c ił a łb y  ja k o  c zw arty  — Ryszard D aw idow icz. Z  S ikorsk im . S tęp n iew ­
sk im  i T u ro w sk im  w y w a lc zy ł on bow iem  srebro na M S  Szczecinian  
n ie  zabrakn ie  zapewne w  rep rezen tac ji Polski w  siatków ce m ężczyzn, 
k tó rą  także  zaproszono do u dzia łu  w  Igrzyskach. N ie bez szans są 
ta k że  nasi żeglarze. N adto  Polacy w y s ta rtu ją  w następujących dyscy­
p linach: i  a. podnoszeniu c iężarów , judo, pięcioboju  nowoczesnym, te­
nisie ziem nym  1 piłce ręcznej m ężczyzn.

►Górnik Z. przed Legią i Widzewem »Zagłębie S. i Bałtyk w II lidze
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Nadal Pogoń przed Cracoviq

Zwycięstwa lidera nad... outsiderem
I  lig a  p iłk a re k  ręeanycb: 

P O G O Ń  —  S T A R T  E L B L Ą G
30:22 (19:13) 1 37:17 (13:7).

POGOŃs C hm ielew ska. K o . 
slorowska —  M ierze jew ska  — 
6 i 11, Tobjasz -  J U .  W al­
czak — i i i .  P ie trz a k  — 5 » 
3, W lra  —  *  1 1, A fe lto w łc z  
3 1 2 ,  B ia łko w ska  — l i * »  
B ednarska — 0 i 1. G aw ro ń ­
ska — — i 1.

S T A R T : W eneg icka. K o tw i­
ca — W ilczew ska —  9 i  4, P ie ­
tra«  — 4 i  2. Jarom ska — 1 i 
3, Szeląg —  1 i  3, N leczypo- 
row ska - 3 1 « .  L ttbęracka -  
1 i  1, Czabocko — •  I  1, Chę- 
eiak — 0 I 1, S telm anska —  3 
i  6.

drużyna  z E lb ląga zam yka l i ­
gowa tabelę i  będzie m usia ła  
sporo popracować, żeby u ra to ­
wać się przed spadkiem  do I I  
lig i.  T y lk o  początek spotkań 
b y ł w y rów nany , przede wszy­
s tk im  za sp raw a nerw ow o g ra ­
jących p iłk a re k  Pogoni. Później 
w  m ia rę  u p ły w u  czasu szcze- 
c in ia n k i w  tem p ie  ekspreso­
w ym  zw iększa ły  przewagę 
b ram kow ą, by  w  efekcie w y ­
soko zwyciężyć.

Pogoni pudłowanie na pożegnanie
7 A K O Ń C Z Y Ł A  s ie  k tó rzy  zam iast w yg ryw ać  na z te - Ł ad n ym  strza łem  z daleka popisał 

, lo*nej m u raw ie , w y g ry w a li p rzy  się Sokołow ski, uzysku jąc  p ie rw -
k o le jn a  edyc ja  ro z -  „zie lonych  sto likach ” . D a ło  to  o  szego gola dla szczecinian. Potem  
g r y  w e k  O m is t r a o -  sobie znać szczególnie w  osta tn ie j z karnego  zm n ie jszy ł ro zm ia ry  po-
. 1, , . .  r»iłłrnjr<Łkłf*i fazie ro zg ryw ek , k tó re  — zdaniem  ra żk i Urbanow icz-
S ł'WO , ,  4 W ieiu en tuzjastów  fu tb o lu  — w y - O C E N IA JĄ C  genera ln ie  w ystępy
ekstrak lasy . W s tę p *  nvagają zre fo rm o w an ia , posz-ukiiwa- Pogoni, L . Jezierski s tw ie rd z ił, iż

*.---------------  n je  oceniając ich nia rozw iązań ogran icza jących  do 10 lo ka ta , za ję ta  p rzez zespół, nie
___ , , _  :■> m in im u m  m ożliw ości dła różnych jest adekw atna do jego um iejętnoś-

przebieg. m ożna pow .e a iiec  u  kombinacji. Potrzebna Jest również c i. D rużynę stać było  na w ięcej,
m im o podzia łu I  l ig i na k ltK a  skuteczniejsza kontrola klubowych N i*  w ykorzysta ła  je d n a k  licznych  
grup. poziom  ry w a liz a c ji b y ł & n*nsów . 
nieco wyższy n iż  w  poprze­
d n im  sezonie. Z ło ty  m edal za­
p e w n ili sobie ju ż  w  29 k o le j­
ce, w yraźn ie  dom in u jący  obec­
n ie  w  po lsk im  fu tb o lu , zawod­
n icy G ó rn ika  Zabrze. Srebro 
d la  L e g ii. B rąz  d-la Widzewa.
Pogoń na 10 m ie jscu. D o I I  l i ­
g i spadają: Zagłębie Sosnowiec 
i B a łtv k

szans aa zw ycięstw a.

O B O K  p o zy tyw n e j tendencji, ja ­
k ą  jest poprawa poziomu, jedno­
cześnie zaryso w yw ało  się w pol­
sk ie j p iłce  (z dużą Lntonsy w no c:ą> 
szereg z jaw isk  negatyw nych . N ic -

MP w gimnastyce

artystyczne)

Z A  T Y D Z IE Ń  szczeclntemki g ra ­
ją  na wyjeźctoiie a w ym ag a jącym  
A ZS  W ro cław . O  ty m , że piłka,rfci 
z W ro c ław ia  są groźne napraw dę, 
przeko n a ły  się k ra k o w ia n k i. D użo  
n ie  b rakow ało , by n ied z ie ln y  po- 

K A N D Y D A T K I  do  jed yn ek  p rzyn ió s ł niespodziankę. 
. ,  , . . .  D o p rze rw y  w rocła  w ia n k i d y k to w a -

m is t rz o w s k ie g o  t y -  jy  p rzebieg w y d a rze ń  na p a rk ie -  
tu łu , p i łk a rk i P o - cle, prow adząc 15:11. Ora©ovia - J '*
po n i n o  diWÓch W y ży ła  siN jed n ak przebudzić  i »w y­g o n i, p o  uiwut-n y  cl<,ży ia  jedną b ra m k ą . Podoplecz-IX ...............
sOKicn zw yc ięs t- n e  S ław o m ira  F o g im an a  muszą 

Tn » aiiriww—l  wach nad bardzo p ojedynkach  z AZS m aksym aln ie  
•» » b iu tk ta  S ta rtem  Etb łag. na-
d a l  u trz y m a ły  p rzodow n ic tw o  ozać niepowodzenie w w alce  o mi- 
w  tabe li, m a jąc przewagę je d - strzostw o Fo lskL
nego p u n k tu  nad C racovią. Po ______________  <b—
goń n ie  m ia ła  żadnych k łopo­
tó w  z pokonan iem  S ta rtu , g ra ­
ła  bow iem  szybk im  i  skutecz­
n y m  kon tra ta k ie m . Podobał się 
także agresyw ny b lo k  obronny, 
k t ó r y  e fek to w n ie  ro z b ija ł a tak i 
p rzec iw n iczek. S ta rt zarówno 
w sobo tn im , ja k  i  n iedz ie l­
n y m  po jedynku  zaprezentow ał 
s ię  słabo. N ic  też dziwnego, że

Wyniki i tabele
I  liga piłkarek ręcznych

S ta r t Gd. — A Z S  K . 
Się za — Zgoda  
Pogoń — S ta rt E, 
C raco v ia  — A Z S  W r, 
S kra  —  Ruch

21:21 i  21:16 
24:21 l  26:25 
30:22 ii 27:17 
34:24 t 24:23 
23:14 i  23:22

1. Pogoń  
8. C racovia
3. Slęza
4. Zgoda
5. A ZS  K .
6. A ZS  W r
7. Ruch
8. S ta rt Gd.
9. S kra

30. S ta rt  E.

48:18
47:17
35:29
33:31
30:34
29:35
28:36
25:39
23:41
22:42

85&-720 
S03—718 
695—713 
730-724 
732—737 
650—691 
698—751 
672—700 
732—755 
685—749

Polacy spadli 
z grupy „A ”’

W y n ik ł sobotnich m eczów  o m ie j­
sca 1—4.
K an ad a  — S zw ecja 5:6 (2:3, 1:2, 2:1) 
ZS R R  — F in la n d ia  8:0 (3:0, 3:0, 2:0) 

T A B E L A
1. ZS R R  4:0 15—4
2. Szw ecja 3:1 1®—9
3. F in lan d ia  1:3 4—12
4. K anada 0:4 9—13

N IE  U D A Ł O  S IĘ  polskim  h o ke i­
stom  uchron ić  się od spadku do  
grupy „B ” . Po je d n o razo w ym  w y ­
stępie w  g ro n ie  ośm iu najlepszych  
d ru ży n  św iata  nasz zespół znów  
opuszcza grupę „ A ” . W  przyszłym  
ro ku  grać będzie w  g ru p ie  ,-B”  w e  
Włoszech.

W y n ik i n iedzie lnych  spotkań: 
CSRS — U S A  10:2 (3:1, 3:1, 2:0)
Polska — R F N  5:5 (1:4, 2:0, 2:1) 

K ońcow a tab e la  o m iejsca 5—8:
5. CSRS 11:9 33—21
6 U SA 8:12 41-43
7 R F N  5:15 23 -52

Brązowy medal 
dla Beaty Janzer

Z  U D Z IA Ł E M  41 zaw odniczek z 
klu b ó w , rozegrano w e W rocław iu  

in d yw id u a ln e  m istrzostw a Polski w 
gim nastyce a rtystyczn ej O p rym at 
w  końcow ej punktacja w ieloboju  
w a lczy ły  od początku trz y  czołowe  
zaw odniczki k ra ju  — ubiegłoroczna  
m istrzyn i Polski Teresa Folga z

8. Polska 3:17 26-63 37.7» pk t.

K rako w a, w icem istrzyn i Izab e lla  Żu  
raw ska z E nergetyka Poznań oraz  
szczecinianka Beata Janzer z Pogo­
ni.

T y tu ł m istrzow ski w yw alczy ła  poz 
nan ianka I.  Żuraw ska — 39 800 pkt. 
przed T . Folgą — 29.725 pkt. i B. 
Janzer — 38,925 p k t Zawodniczka  
Pogoni w e w szystkich układach: z 
p iłk ą , m aczugam i, w stążką i ze ska- 
kanką za jm ow ała trzec ią  lokatę  z 
w ysokim i notam i, m in im a ln ie  słab­
szym i od swoich przeciw niczek.

W  te j im prezie, k tó ra  stała na do 
b ry m  poziom ie, rów nie  udanie za­
prezentow ała się D oro ta  A n tk o w ia k  
z Pogoni. W  w ie lobo ju  uplasowała  

na dziesiątym  m iejscu z notą 
(bt)

(jff)

P O G O Ń  — G Ó R N IK  W A Ł ­
B R ZY C H  2:3 (0:2), B ra m k i zdo 
b y li: dla Pogoni -  K . Soko­
łow ski w 33 m in . i  U rb an o ­
w icz (z karnego) w  79 m in ., a 
dla  gości — Kosow ski w  7 
m in .. T ruszczyński — w  44 
m in. oraz C io łek w  52 m in. 
Żó łtą  k a r tk ę  o trz y m a ł Ciołek  
z G ó rn ik a . S ędziow ał J. W ro ­
na z L u b lin a . W idzów : 4 tys.

PO G O Ń: Dygas — K uras, 
M akow ski. K . Sokołow ski. U r ­
banowicz. Benesz, M iązek  
K eosy. O strow ski. H a w ry le -  
w icz (od 37 m in . P rokopo­
w icz) Leśniak.

G Ó R N IK : Z ięba (od 34 m in . 
M arszałek) — M ałachow ski, 
M ile w s k i, D o ln y . Spacz^ńskl. 
K o w a lik , P rzybysz. C iołek, 
Truszczyński. Kosowski, M i­
lew ski (od 83 m in. Sobczyk).

N A  pożegnanie ligow ego sezonu 
p iłkarze  Pogoni u raczy li swych  
sym patyków  grą pełną s trze leck ie j 
in d o len c ji. G ó rn ik  p lem al w  100 
procentach w yko rzy s ta ł stw orzone  
przez siebie groźne sytuacje. Pogoń 
m ia ła  Ich znaczni« w ięcej. — Sam  
Leśn iak , pow iedzia ł po m eczu tre ­
n er portow ców  Leszek Jezierski 
m ógł strze lić  dw a ra zy  ty le  b ra ­
m ek co w ałbrzyscy p iłk a rze . R ze­
czyw iśc ie  zaw odnik  ten  m ia ł p rzy ­
n a jm n ie j 6 znakom itych  o k a z ji do 
uzyskania goli. Jego zaletą było  
w y p raco w an ie  sobie tych  pozycji. 
T ru d n y m  natom iast do w ybaczenia  
m ankam entem  — ogrom na indo len ­
c ja  w  w ykańczan iu  tych  a k c ji.

W A Ł B R Z Y S Z A N IE  szybko uzy  
skali w yraźn ą  przew agę cy fro w ą . 
N a jp ie rw  C io łek, m im o  asekura­
c ji 'szczecin ian, zm usił Dygasa do 
k a p itu la c ji  a po n im  Truszczyński 
dobił obronioną przez naszego 
b ram karza  p iłk ę  do s ia tk i. Jako  
trzec i w pisał się na lis tę  strzelców  
C iołek, k tó ry  bez większego tru d u  
ogra ł Kensego. Pogoń przycisnęła  
ry w a li dop iero  w ted y  gdy było  3:0.

W  roli obserwatora PZPN

L  Jezierski
jedzie na Mundial

O BO K M a rka  Ostrowskiego, 
k tó ry  m a ju ż  n iem a l pewne 
m iejsce w  reprezentac ji P o lsk i 
na p iłka rsk ie  m istrzostw a  św ia 
ta. b a rw  Pogoni „b ro n ić  bę­
dzie”  w  M eksyku także trener 
naszego zespołu — Leszek Je­
z ie rski. W raz z przewodmicza- 
cym  Rady T rene rów  PZPN  — 
M arianem  Szczechowiczem, w y ­
stąpi on tam  w  r o li obserw a­
tora  z ram ien ia  PZPN.

( te )

Chmeiińska na podium
W  P O Z N A N IU  odbyły się m lstrzo  

stwa Polski w  a k r  oba tyce sporto­
w e j. Startow ała na n ich także  a k ro -  
baci P ioniera Szczecin. Jedyny m e­
dal brązow y dla naszych b arw  zdo­
b yła  (w  dw ójce m ieszanej) B arbara  
C hm eiińska w raz z zaw odnik iem  
S ta ll Rzeszów Janem  W ięckiem .

(bt)

W kilku zdaniach

Arkończycy podsumowali działalność

I I  liga piłkarzy ręcznych
P io trko v la  — Ju ran d  21:21 i  21:19
Zag łęb ie  — W łó k n ia rz  21:22 l  30:18
Posnarüa — Spó jn ia 29:20 i 28 :21
W isła — A ZS 20:18 i  23:19
Pogoń — C h ro b ry 38:17 i  27:25

T A B E L A

1. Posnania 50:6 768-599
2- W isła 42:14 618—549
3. Pogoń 35:21 696—634
4. Zagłębie 28:28 647—624
5. C hrobry 24:32 646—745
6. Spójn ia 23:33 649—725
1 Jurand 21:35 594—556
8. AZS 21:35 651—693
9. W łó k n ia rz 20:36 651-690

Î0 . P iotrkoviia 16:40 620—688

Tu toto
D U Ż Y  L O T E K

I  losowanie:
6— 28— 30— 34— 36—45 dod. 47

I I  losowanie:
3—5— 13— 15— 23—-3*

Kolarstwo-wizytówką klubu
G W A R D Y J S K I K lu b  S p o rto w y jest w  A rk o n ii praca z p iłkarską  

A rk o n ia  — organ izac ja  w ie lce  dla m łodzieżą. W ychow ano w ie lu  u ta -  
szczedńskdej k u ltu ry  fizy c zn e j za- len tow anych  zaw odników . Dziś fu t-  
służona, obchodzi w  ty m  ro ku  swo- boliści A rk o n ii, k tó rzy  ongiś g ry -  
je  40-lecie. W  p ią tek , na zebran iu  w a li w  ekstraklasie, w ystępują w  
sp raw o zd a w c zo -w y b o rc zy m  k lu b u . I I I  lid ze . D rużyna w  100 procentach  
pam ięta jąc  o  przeszłości i  podsu- składa się z w łasnych w ychow an- 
m ow ując m in ioną, k ilk u le tn ią  k a - kó w  N ié  w y trzy m u je m y  stw ierdzo- 
dencję, g łów nie koncentrow ano się no m . in. podczas p ią tkow ego ze- 
jed n ak  na przyszłości g w a rd y jsk ie - b ran ia  ry w a liza c ji finansow ej z k lu  
go sportu. Będą ją  w yku w a ć  k o la - bam i zak ładow ym i. I  to  Jest g łów - 
rze, judocy, p iłk a rze  i w a terp o liś - na przyczyna nie satys fakc jo n u ją - 
ci. W izy tó w k ą  k lu b u  są k o la rze  z c e j k ib icó w  ro li A rk o n ii w  naszym  
to ro w ym  w icem istrzem  Po lsk i w  fu tbo lu .
sprincie, kad ro w iczem  — R obertem  O statn io  g w ard y jsk i k lu b  zakoń- 
Kosm eckim  na czele. K o la rzy  A r -  czy ł roboty m odern izacyjne  na 
ko n ii tre n u je  W ojc iech  M atu siak , sw oim  stadionie. W  ty m  ro k u  roz- 
będący jednocześnie asystentem  R y  pocznie się d rug i etap prac  przy  
szarda Szurkow skiego, szko len iow - budow ie zespołu bodsk trem n g o - 
ca rep rezen tac ji Po lsk i. w ych  oraz paw ilonu , w  k tó ry m  zn a j

P o k ilk u le tn ie j p rzerw ie  re a k ty -  dą się m. in . sala tren ingow a dla  
w o w an o  w  A rk o n ii działalność sek- jud o kó w , siłow nia, ho te l, stołówka  
c j i  p iłk i w o d n e j, rozpoczynając p ra  i  pomieszczenia ad m in istracyjn e , 
cę od podstaw . 14 razy , w  p rze - W  T R A K C IE  p ią tko w ych  obrad, 
szłości, szczecińscy gwardziści zdo- w  k tó rych  uczestniczyli m . in .: w i-  
b y w a li w  te j dyscyp lin ie  sportu ty  cew ojew oda szczeciński Tadeusz 
tu ły  m is trzó w  Po lsk i, W ie rzy m y , K lu k a  i  szef W U S W  — p ik  J a ro -  
że z czasem sięgną po 15.„ s ław  W ern iko w sk l, dokonano w y -

M im o  spadku z I I  lig i n ie  l>ra- boru nowego zarządu G K 3  A rk o -  
ko w ało  sukcesów w  m in io n e j kadem n ia . N a Jego czele stanie ponow nie  
c j l  Ju dokom , S zeroko  prow adzona p łk  Józef C zern iak . ‘ ‘«t

R ekord  P o lsk i P. A lb lń sk leso
P R Z E Z  dw a dn i rozgryw ane b y ły  

Szczecinie p ływ ack ie  zaw ody  
w ytrzym ałościow e. P lonem  zmagań  
p ływ akó w  S ta li Stocznia 1 B łę k it­
nych S targard  jest now y rekord  
Polski w  kateg o rii Juniorów (do la t 
17) P io tra  A lb ińskiego ze S ta li 
Stocznia, k tó ry  dystans 1500 (na 
25-m etrow ym  basenie) pokonał w 
czasie — 15.48,72. P o p ra w ił on usta- 
aow iony n iedaw no przez siebie re ­
kord , wynoszący 15.50.01. (bt)

P uchar d la  Czarnych

^  O K A Z J I 41 rocznicy w yzw ole­
nia Szczecina, przez trz y  dni, roz­
g ryw an y  b y ł m iędzynarodow y tu r ­
n ie j w  koszyków ce kob iet. W  im ­
prezie  w zię ły  udzia ł dwa I- lig o w e  
k ra jo w e  zespoły: Wisła K ra k ó w  i 
C zarn i Szczecin, I I- lig o w le c  — AZS  
Koszalin oraz Csepel Budapeszt na 
leżący do czo łó w ki w ęg iersk ie j 
ekstraklasy.

Pierw sze m iejsce w  tu rn ie ju  za­
ją ł  zespół Czarnych, k tó ry  zano­
tow ał trzy  zwycięstw a: z W isłą  
70:61, A Z S  84:57 i  Csepelem 77:63. 
D rugą pozycję w y w alczy ły  koszy- 
k a rk i W isły K rakó w , a trzec ią  lo ­
katę  A ZS Koszalin W ęgierk i up la­
sow ały się na czw a rte j p ozycji, bez 
żadnego zwycięstwa.

N ajlepszą snajperką  tu rn ie ju  zo­
stała Ew a M acie jew ska (C zarni), 
zdobyw ając  79 pkt. (bt)

Sztafetowe b ieg i uliczne

W  N IE D Z IE L N E  przedpołudnie  
Jasne B łonia zostały opanowane  
przez 1400 d ziew cząt i chłopców, 
k tó rzy  b ra li udzia ł w  sztafetow ych  
biegach ulicznych, rozgryw anych  z 
o k a z ji 41 rocznicy w yzw olen ia  
Szczecina. D w a  puchary, u fundow a  
ne przez prezydenta m iasta tra fiły  
do rą k  reprezentantów  Szko ły  Pod­
staw ow ej n r 53 (op iekunow ie: J 
P arch im ow icz i J. Szm ajda), k tó rzy  
zw yc ięży li zarów no w  kateg o rii 
dziew cząt, ja k  i chłopców. N a to ­
m iast w  grup ie  szkół ponadpodsta­
w ow ych, w  k la s y fik a c ji dziew cząt 
pierw sze m iejsce za ję ła  ek ipa V I I I  
LO , a w  k a teg o rii chłopców  tr iu m ­
fo w a li uczniow ie Tech n iku m  M echa  
nicznego.

Rozegrano także  bieg o  G rand  
P r ix  Szczecina. W  ka te g o rii kobiet 
zw ycięży ła  M . Hofsas, a wśród  
m ężczyzn A . Kołeczek.

Podczas uroczystego zakończenia  
im p re zy  delegacja SP n r  53 złożyła  
pod P o m n ik iem  Czynu P o laków  
w iązan kę k w ia tó w . <bt>

Wyniki i tabele
I  lijfa  p iłka rska

B a łty k  — Lech  <®:®>
S ta l — G K S 1:6 <0:01
Zag łęb ie  L . -  Ł K S  2:0 (1:0)
Ruch — Śląsk 3.2: (1:1)
Pogoń — G ó rn ik  W . 2:3 (0:2)
Legia — M o to r 1:3 (1:1)
W id zew  — Z ag łęb i«  S. 1:1 (6:1) 
G ó rn ik  Z. — Lech ia  1:0 (0:o> .

K O Ń C O W A ^ T A B E L A
1. G ó rn ik  Z .
2. Legia
3. W idzew
4. Lech
5. G K S
6. G ó rn ik  W.
7. Śląsk
8. Ł K S
9. Ruch  

10. Pogoń 
W. Stal
12. Zag łębie L .
13. M o to r
14. Lechia
15. B a łty k
16. Z ag łęb ie  S.

46:14 70—17 
42:18 53 —29 
41:19 40—25 
36:24 36—29 
31:29 46—45 
30:30 41—50 
29:31 39—36 
28:32 36-38  
28:32 35—39 
27:33 44—44 
25:35 25—32 
25:35 22—33 
25:35 33-47  
24:36 23—35 
23:37 28—47 
20:40 24—64

I I  liga piłkarska
G<RUPA I

Radom iak — C h ro b ry  
M olo Jelcz -  S zo m b ierk i 
O lim p ia  — S ta ł Stocznia  

..a  W. -  Dozam et 
A rk a  — O d ra  O.
Za glebie W. -  P iast 
Slęza — Zaw isza  
Odra W  — G K S

T A B E L A
1. O lim p ia
2 Zaw isza
3. S zom b.erk l
4 Radom iak
5 O dra W.
8 GKS
7 Slęza
3 Chrobry
9. S ta l Stocznia  

10 M oto Jelcz
11. A rk a
12. O dra O.
13. G w a rd ia
14. D ozam et
15. Zagłębię W.
16. P iast

Spa.rta — Pogoń  
F lo ta  —• Ł u c zn ik  
B łę k itn i —  Lubusza-i 
A rk o n ia  — Lechia  
C h em ik  — C elu loza  
E n erg etyk  — W arta  
S tilon — Stoczniow i««  

T A B E L A
1. C hem ik
2. S tilo n
3. Lechia
4. W arta  
5 Lubuszaniu
6. E n erg e tyk
7. B łę k itn i
8. S toczniow iec  
9 Ł u czn ik

10. Celuloza
11, A rko n ia  
12 Sparta  
13. Pogoń 
Hi. F lo ta

2 :0  (0 :0) 
3:1 (1:0) 

3:1 ((1:0) 
3:1 (0:0) 
0:0 
0:0
1:0 (1:0)
1 :1 (1:0)

33:11 29—13
29:15 28—13
25:19 24—19
23:21 26—18
23:21 23-18
23:21 21—21
22:22 22—20
22 22 20—20
22:22 18—28
20:24 25—30
20:24 15-25
19:25 24—24
19:25 20—28
18:28 16—22
17:27 19-26
17:27

a r s k a

16—25

1:0
1:1

a

t

1:0
0:1
2:1
1:1
3:1

28:8 33—14
27:9 23—18
23:11 30—16
21:15 26—17
21:15 17—12
17:17 10—16
17:19 25—24
16:20 10—16
16:20 15—22
15:21 15-15
15:21 19—20
14:22 13-26
10:26 14-30
10:26 Ł3—37
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ŁT O N IE D Z IA Ł E K , 
28 K W IE T N IA

D Z IŚ :
Paw ła , W a le rii 

JU TR O :
R ity , P io tra

W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te i. c e rn ik  P o tio m kin ” . 22.25 K ro n ika . 
994; L O K A T O R S K IE  - -  te ł. 986; 22.40 M S w  h okeju  na lodzie. 23.40 
W O D N E  M O  — tel. 318-81; C IE -  Wiadom ości.
P Ł O W N IC Z E  — te l. 993 — całą

POGODA

Z A C H M U R Z E N IE  prze­
ważnie duże. Tem peratura  
od 10 do 16 stopni. W ia tr  
slaby, zm ienny.

D ż lS  rano w Szczecinie ciś­
n ienie w ynosiło 1012 hPa (759 
m m  H g). w  ciągu dnia  
w iększych zm ian.

oez

dobę.

P R O G R A M  I

P R O G R A M  IX

15.55 M S w  h okeju  na lodzie. 17.45 
W iadom ości. 17.50 T V  dziecięca.'
18.55 W iadom ości. 19 M S w  hokeju  
na lodzie. 20 F ilm  T V  N R D  — „Zna  
jo m i i k re w n i” . 21.30 K ro n ik a , 
F ilm  T V  węg. — „P a n to fla rz” .

14 T T R . 15.45 N U R T  — p o lity k a  spo 
łeczna wobec dzieci i  m łodzieży.
16.15 Wiadomości. 16.20 K in o  Z w ie ­
rzyńca — „N a  lew o  od p in g w in ó w ”
16.45 M S w  h o ke ju  na lodzie:
ZS R R  — Szw ecja. 17 25 W iadom oś- P R O G R A M  I  
cl. 18.30 Echa stadionów. 19 D obra­
noc. 19.10 „ L a b o ra to riu m ” . 19.30 W IA D O M O Ś C I: 16. 18 19, 20, 22, 23
D zien n ik . 20 „R ozm ow a na te le fo n ” .
20.15 „K w estia  w y b o ru ” . 2il.4S K o - 14.05 M agazyn „R y tm ” . 14.55 Pięć
m entarze . 22.05 „R ozm ow a na te le - m in u t o  książce. 16.05 Prezentac je  
fo n ” . 22.20 T V  f ilm  dok — ..A ngkor 16.10 M u zyka  i A ktualności. 17.30 
W a t” . 22.45 W iadom ości M uzyczny tandem . 18.20 Jazz 1 p io­

senka. 19.30 R ad io  — dzieciom  —
P R O G R A M  I I  „ Z a k lę ty  d iam ent” 20.15 K oncert

życzeń. 20.45 „M ięd zy  n iebem  a zie  
17 „Scena dom ow a” 17.30 P rogram  m ią” . 21.05 K ro n ik i w ędrów ek F ra ń  
m uzyczny. 18 T e le tu rn ie j „K csm icz- ciszka L iszta. 22.05 Z b liżen ia . 22.15 
ny test” . 18.20 Przebo je  D w ó jk i. R adiow y suplem ent. 23.10 Panoram a  
18.30 K ro n ika  (lok .). 19 „Pięicni i  św iata. 23.25 D la  tych co n ie  lubią  
w span ia li” . 19.30 D z ien n ik , 20 Z  dym  rocka, 
k ie m  cygara. 20.15 G w iazdy w ie l­
k iego sportu. 20.45 „Szkoła czystych P R O G R A M  I I  
serc” . 21.20 W ieczór afgański w
T V P . 22.50 F ilm  T V P  — „T rzecia  W IA D O M O Ś C I: 17, 20 45. 0.50. 
gran ica” . 23.50 W iadom ości'

M U Z Y C Z N Y  (889-02) „B łę k itn a  m a- 14.30 F o lk lo r  na m apie św iata. 15
ska” g. 18. W TO R E K  P am ię tn ik i 1 w spom nienia. 15.10 M u

zyka m łodych. 16 D zie ła , style, 
P R O G R A M  I  epoki. 16.50 „W izy ta  u  M in o ta u ra ” .

17.05 F e lie ton . 17.15 D z ie n n ik . 17.20 
9.35 „D om ow e przedszkole” . 10 W ia - z e  św iatow ej estrady 17.40 M uzycz- 
domości. 10.10 F ilm  w ł — „M iłość ne aktualności. 18 S potkanie z m ło  
i c ie rp ien ie” . 11.25 M ag dom atora, dością. 18.30 K lu b  Stereo. 19.30 W ie - 

D EL F IN  (k in o  studyjne  — 463-78) 11.50 „S iedem  w ia tra k ó w ” . 12 Il is to -  Czór w filh a rm o n ii. 20.50 W ieczorne  
M iasto  ko b ie t” g. 18. 20.30, w ł., 1. ria dla k l. V I I .  12.50 Chem ia dla re fleks je . 20.55 B a llad y  śpiew ają  

i-3; w to rek ; „Zaproszenie” g. 9.30. k l. V I I I .  13.30 i 14 T T R . 16.25 W ia - E lżb ie ta  A d am iak , Leszek Długosz 
11.30 13.30, 15.45, poi., ł. 15; „E sk i- domości. 16.30 D lą  m łodych w idzów  ) zespół „Pod Budą” . 21.30 W ieczór 
mosce jest z im no” g. 20, węg., 1. 18; ..A kadem ia  m uzyczna” . 1S.55 D la lite racko -m u zyczn y . 21.40 Studio  
C O LO SSEUM  (458-18) ..G łupcy z kos dzieci — „C o ja k ” . 17 20 W iadom oś- F o rm  D okum en ta ln ych  22.10 S łu- 
mo&u” g. 16, 18, ang.. L. 12; „ K o - ci. 17.30 M ag. zw iązko w y. 1« T V  in fe r  ch a jm y  razem . 23 „Zw yc ięs tw o ” , 
m andosi z N aw a ro n y ” g. 20, ang., 1. m ator w ydaw niczy . 18 15 „Eksport, 23.20 K o n cert 1 polski. 24 G łosy, in -  
15 (pon iedzia łek  i w torek); K O R A B  tak , a le ...” . 19 D obranoc. 19.10 D iag  strum enty . nastroje. 0 45 M in ia tu ra  
— G alopem  przez pusztę” g. 17, noza. 19.30 D z ien n ik  20 „Z eb ran ie  lite racka .
19 'w ęg., 1. 15; K O SM O S (380-03) o tw arte” . 20.30 F ilm  T V  w ł. — „ M i-

S korum pow ani”  g. 9, 11.15, 13.30,16. łośę i  c ie rp ien ie” . 21.45 K om entarze . P R O G R A M  I I I  
18.15 20.30, f r .. 1. 15 (poniedziałek 22.10 W ieczór z Pegazem  23.25 W ia -.
I w to rek ); B A Ł T Y K  (733-35) „ Im p e - domości. S E R W IS : 15, 1«, 17, 18. 22.(
r lu m  k o n tra ta k u je ” g 15. U SA , l 
1*2; „Być a lbo  nie być” g. 17, 19.15, P R O G R A M  U  15.05 Śp iew ak w tea trze . 15.40 „Spor
U S A , L  15; w to rek: „Ż an d arm  w  tow a T ró jk a ” . 16 Z apraszam y do
N o w ym  J o rk u ” g. 15, U SA ; „Thais” 17 „J a k  być kochanym ” . 17.30 „P ro  T ró jk i. 17.03 Kanon. 17.30 P o lity k a  
g. 17, 19, poi;, l. 18; P O L O N IA  sto 2 m orza". 18 „Z w ierzę ta  w okó ł dla wszystkich. 19 „W o jn a  i  po-
(22-18-34) „Jaś i  d iabełek” g 15, nas” . 18.20 Przebo je  D w ó jk i. 18.30 k ó j” . 19.30 Tro ch ę  swinga... 19.50 
bu Ig.; „K ara tecy  z kanionu Ż ó łte j K ro n ik a  (lok .). 19 F ilm  poi. — „S okó ł” . 20 K ata lo g  nagrań. 20.45
R zek i"  g. 16.30, 18.30, ch iński, 1. 15 „ P o rtfe l”  19.30 D zien n ik . 20 Express K lu b  T ró jk i .  21 T rz y  kw adranse  
(poniedziałek ł w torek); ■<P IO N IE R  reporterów  20.15 M iędzynarodow y jazzu . 21.45 K lu b  T ró jk i. 22.15 M u -  
(475-02) „R ok niebezpiecznego ży - D zień Tańca — „Jezioro  łabędzie” , zyka m łodych. 22.45 , P rzeczy ta jc ie  
c ia ” g. 11.15, 17.30, 19 45. austr., I .  20.45 „P o rtre t k lasy” 21.15 i 23.20 raz jeszcze” . 23 Zapraszam y do 
15- P ętla  O riona”  g 13.30. 15.30, M iędzynarodow y D zień Tańca. 21.45 T ró jk i. 23.50 „Szkoła nocą” , 
radź., 1, 12 (poniedziałek i w to rek ); F ilm  radź — „C zterdziesty  p le rw - 
Z A M E K  (k in o  studyjne) „ Z w y k li lu - szy” - 23.as Waariomośoi 
dzie” g. 18, 20.15, U S A  (w ersja an­
gielska); M A R S  — „ F ilip  z konop i” U W A G A : T V  zastrzega sobie p ra - W IA D O M O Ś C I; 17, 19.30, 25.50. 
g. 16, poi.; „ G ry  w ojenne” g. 17.30, wo do zm ian w  program ie.
19.30, USA, 1. 12; S Z M A R A G D O W E  14.28 Rozgłośnia H arcerska. 15.30
(Z d ro je ) „W  c ien iu  n ienaw iśc i” g. - .  M ięd zy  nam i. 1« L e k tu r y *  nasto ła t-
17, poi., I. 12; .V abank I I ” g. 19.15, P R O G R A M  B E R L IŃ S K I kó w  — „W iększy kaw a łe k  św iata” .
poL, I.  15; P R Z Y J A Ź Ń  (D ąbie) 1810 Z  zielonogórskiego alb u m u  te
„E . T .” g. 17.30, U SA ; „D iabelsk ie  P R O G R A M  I  stiw alow ego. 16.30 W id n o krąg  •—
szczęście”  g. 19.30, poi., i. 15; 1 M A J „S ztuka bez ra m ” . 17.05 P rim a d o n -
(Zydow ce) „W ejśc ie  sm oka” g. 18, 1U25 Jęz. angielski. 13 «  F ilm  N R D  na stulecia. 13 P o rad n ik  ję zyko w y. 
U S A . 1. 18; B A J K A  (Police) „ I  o to  — „Chłopiec i dzi-ewczyna” . 17 W ia - 18.10 P iosenki s ta re j W arszaw y. 18.40 
przvszedl Bum bo”  a 17, radź.; domości. 17.15 W idow isko d la  d z ie - S tud io  ..ekspertów. 19.40 Jęz. ro sy j- 
„1941”  g. 13.30, U SA , I  15; B IA Ł Y  ci* 17-50 G im n astyka  18 M uzyczne skl. 13.55 W  trosce o  przyszłość. 
Ż A G IE L  (Trzeb ież) „G rem linsy ro z- w ęd ró w ki. 18.50 T V  dziecięca. 19 20.20 W ieczór m u zyk i i  m yślL  22 
ra b ia ją "  g. 17, 19, USA, 1. 12; Z A - W izy ty . 19.25 Prognoza pogody, k ro - A kadem ia  m u zy k i daw nej. 22.50 
T O R A  (N ow e W arpno) „Pechow iec”  n ika . 20 F ilm  — „ A k ro b a ta ” . 21.20 L e k tu ry  C zw ó rk i. 23 M u zyko terap ia  
g. 18, f r ., 1. 12; J U T R Z E N K A  (C h o j- ..C zarny ka n a ł” . 21.40 F ilm  — „P a n - 23.20 Ekonom ia i  gospodarowanie  
na) „Jestem  p rzec iw "  poi., I. 15;

P R O G R A M  IV

G R Y F  (G ry fin o ) „E . T  ” U SA ; W I­
S Ł A  (G o len iów ) , N ieoczekiw ana  
zm iana m iejsc” U S A , l.  15; „Siad  
bobra” N R D ; IN A  (S targard ) „G lu p  
cy z kosmosu” ang., I  12.

R E P E R T U A R  K IN  na podstawie In ­
fo rm a c ji O P R F.

P R A L K Ę  auŁomattycaną 
sprzedam , te l. 22-74-79.

111226-G
P A W IL O N  h and low y
M ięd zyzd ro je  — cen­
tru m  w ydzierżaw ię , teL  
Łódź 55-87-40. 101200-0
S P E C T R U M  P L U S  — 
sprzedam , te l. 83-452.

Iiiil3i2-G
S A D Z O N K I pom idorów  
sprzedam , Rosenbergów  
160, te l. 725-54.

11140-G
P U N K T  m a łe j gastrono  
m il sprzedam , te le fon  
212-89-25. 10054-G
K O L U M N Y  40 W . dy­
w an. Rutodna 714 sprze­
dam. te l. 47-4®9. 9043-Pr

L O K A L E

M -2 zam ienię na podo­
bne, 1 M a ja  12/20.

8333-G 
M-2 ku p ię . te l. Tl'2-03.

U01I2-G 
DO , w yn a jęc ia  pokój, 
kuchn ia , łazien ka. M oż­
liw ość c ichej p ro d u kc ji, 
tel. 613-205. lllłlfil-G
PO KÓ J do w ynajęc ia . 
Bieszczadzka 41. 11174-G 
M IE S Z K A N IE  3—4-poko  
jow e kup ię . te i. 733-19.

l!lil>84-G
M IE S Z K A N IE  2-pokojo- 
we. ślepa kuchnia., P o ­
m orzany zam ienię na 
podobne Lub w iększe na 

Słonecznym , te lefon  
760-31. w . 433. 11223-G
K A W A L E R K Ę  sprzedam  

22-62- 16. godz. 
13—20. 11313-G
K O M F O R T O W E  trzy p o ­
k o jo w e  m ieszkanie, I  
piętro , balkon, ogródek, 
garaż, te le fon  na Pogo­
dnie zam ienię na m a ły  
dom ek do rem ontu. 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecią 81333.
2 P O K O JE  własnościo­
w e 35 m  kfw„ p a rte r  
śródmieście now e bu­
dow nictw o zam ienię na 
pdobne poza centrum . 
O fe rty  B iuro  Ogłoszeń 
Szczecin 8457.
K A T O W IC E  m ieszkanie  
spółdzielcze M -2  kom ­
fo r t zam ienię na podo­
bne Szczecin. Szczecin, 
S ienkiew icza 7, tel. 
717-18 7666-G

M IE S Z K A N IE  54 m  k w i 
c.o., garaż, ogródek za­
m ien ię  na m niejsze, no  
w e budow nictw o  Szcze­
c in . Szczecin-Żydow ee, 
u l. P rzo d o w n ikó w  P ra­
cy  2/4. 901C-G
M -4 now e budow nictw o  
os. M a jo w e  zam ien ię  na 
3-pckojow e z pomiesz­
czeniem  na w arsztat, 
Rosenbergów 74.

9376-G

Z G U B Y

22 K W IE T N IA  zaginął 
Jam nik kró tkow łosy, ru ­
dy w  tra k c ie  leczenia, 
codziennie musi dostać 
serię  zastrzyków , teL  
336-73« od 13. Nagroda.

1Ł238-G

Z  g łębok im  żalem  zaw iadam iam y, 
że 24 k w ie tn ia  1986 ro k u  zm arł nasz 

b y ły  d łu g o le tn i p racow n ik

Jan Swiatocha
odznaczony odznaką „Zasłużony Pra 
co w n ik  S łużby Z d ro w ia ” , M edalem  

40-lccia PRL.

Pogrzeb odbędzie się 29 k w ie tn ia  
1986 r. o godz. 12 na Cm entarzu K o ­

m una lnym  w  Policach.

Serdeczne w yrazy  współczucia 
rodzimie Zm arłego

składa ją

d y re kc ja  i p racow n icy  ze Spec 
ja lis tycznego O nkologicznego 
Zespołu O p iek i Z d row o tn e j 
w  Szczecinie.

W szystkim , k tó rzy  okaza li pomoc 
i współczucie w  bolesnej d la  nas 
c h w ili oraz uczestn iczyli w  os ta tn ie j 

drodze

Mariana Złotuchy
serdeczne podziękow anie składa 

pogrążona w  sm utku

R O D Z IN A

W szystkim , k tó rzy  w z ię li ud z ia ł w  
pogrzebie ukochanego O jca, Teścia 

i  D ziadka

Marcina Beceli
serdeczne podziękow anie sk ła da ją  

SYN, SY N O W A, W N U K

Serdeczne podziękow anie w szystk im , 
k tó rzy  w z ię li ud z ia ł w  os ta tn ie j 

drodze

Ignacego Trybuły

R O D Z IN A

D Y Ż U R Y
S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n ii L u b e l­
sk ie j (dyżur ogólny); D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W ojciecha 7; C H IR . 
D O R O S ŁY C H  — I I I  Pom orzany, 
Zdunow o; W E W N ., P O Ł O Ż N IC T W O . 
G IN E K O L O G IA  — rejonow e,

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W ojciecha 7 — g. 
29—8; D O R O S Ł Y C H  — a l. Jedności 
N aro d o w ej 12 — g. 19—7; S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  — al. Jedności N a ­
rodow ej 12 — g. 20—7; P R Z Y C H O D ­
N IA  P E D IA T R Y C Z N A  — szpital 
Z d ro je  — g. 16—7.

A P T E K I

A L . P IA S T Ó W  60 (465-17;) D U ­
B O IS  1 — 882-41; S T O Ł C Z Y N . N ad  
O drą 20 — 239-422; D Ą B IE , G ry  fiń ­
ska 13 —

IN F O R M A C J E

P K S  — te l. 469-80 — od jazd y  auto­
busów pospiesznych — te l. 936; 
K O L E JO W A  — te l. 935; pociągi od­
jeżdżające — te l. 933; pociągi p rzy ­
jeżdżające — te l. 934; S Ł U Ż B A  
Z D R O W IA  — te l 425-25 1 446-46 —
g. 8—15; O Ś R O D E K  D O S K O N A L E ­
N IA  K A D R  M E D Y C Z N Y C H  — te l. 
770—69 — g. 9—18; U S Ł U G O W A  — 
te l. 428-14 — g. 7.30—16.30; S T A N  
D R Ó G  — te l. 980 — g. 7—21;
0  R U C H U  S T A T K Ó W  W  PO R C IE
1 N A  M O R Z A C H  — te l. 951; „R O ­
D Z IN A  (PLO , P Ż M . P ZB , „ G ry f” , 
„O dra” ) — te l. 34-716 — g. 8—20; 
„T R A N S O C E A N ”  — te l. 383-68 — g. 
8—20.

P O G O T O W IA

R A T U N K O W E  — te l. 999; M O  — 
te l. 997; S T R A Ż  P O Ż A R N A  — tel. 
998; D R O G O W E  — te l 981; SP Ó Ł­
D Z IE L C Z E  — te l. 982; E L E K T R O W ­
N I  — teL »91; G A Z O W E  —  teL 992;

R O ŻN E P R A C A

33J. 1Æ234-G,

C Y K L IN O  W  A N IE . O rsk i Z A T R U D N IĘ  rencistę liL283-G
— 22-40-08 1(1(169-0 do sprzedaży ul. M a -O W C Z A R K I n iem ieckie
M A L O W A N IE , tapetow a c le  Jewicza 23. C u k ie rn ia  czyste j k r w i sprzed-Łim. 
nie. T ch o rek, te l. 32-41-„M uszelka” W iesław  Sy 730-53 (16—*18). l&iZTO-G 
14 po godz. 17. Ili227-G pul. 811261-G F O K S T E R IE R Y  sprze-
U N IE W A Ż N IA  Się p ie - dam . te ł. 428-60 .-d 9—17.
czątfltę ..M a js te r budo- K U P N O  ifl.201-G
w y ” Jólainta Uybairczyk

U1322-G D IE S L A . V W . Opla, A u B R Y L A N T  sprzedam. 
CO LO R e le k tro n ik a  439, d i 1982—83 ro k  ku p ię . S targard . te i. 77-57-36. 
W róblew ski 8S-32-K). O fe rty  B iu ro  Ogłoszeń 1>1(27I)-G

8573-G Szczecin C O M M O D O R E  64. d y -
T E L E N A P R A W Y  — prze N O W Ą  lodów kę z cno- wam 3 X 4 .  płaszcz skó- 
s tra jan ie  betzszumowe. bnym  zam raża łn ik iem  rzainy czarny, sprzc- 
S e r^ c k l 82-35-25. kup ię . ta l. 831-310. dam . te l. 520-300.

2562-G  H102-G UH245-G
T E L E N A P R A W Y . M a rty  F IA T A  126 3- 4-Letnie-
n łuk. 83-474. 81124-G go kup ię , 77-324. ldi2C«-G . ^
T E L E N A P R A W Y . Bair- S Z Y B Ę  Forda M X L  15 D W A  au to m aty  ZJręcz- 
czyk, 82-45-53. 8701-G  ku p ię . tefl. 803-19. n oskow e — te le w izy jn e
T E L E N A P R A W Y . K nop. Ł1264-G sprzedam . Skołwim_2j39j-
3il-06. 8798-G
K O LO R  — napraw a. N IE R U C H O M O Ś C I
przestra Janie. łmż. To-
siek, 82-23-03. 8744-G D Z IA Ł K Ę , budowę na
C Z Y S Z C Z E N IE  bairw ie- Że lechow ie kup ię , teł. 
nie  fu te r  kożuchów , 52-23-51. LK106-G
dwoln w łoskich, odzieży D O M . b u d y n k i gospo- 
skórzanęj, to rebek. Ja- darcze nada jące  się na 
nusza 14 A  528-662. Ż e - w arsztat lub hodowlę  
nieiwski. 10469-G tamio sprzedam . O fe rty
C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a - B iu ro  Ogłoszeń Szcze- 
nów u k lie n ta , T eresacin  77-P
S zym czak. 80-10-1&.

33209-G  S P R Z E D A Ż
C Z Y S Z C Z E N IE  dyw a­
nów , w y k ła d z iu  u  z a -F IA T A  126 p sprzedam, 
m aw iającego. N iecza- teL  713-40. lirs» -G
je w . 758-42. 4985-G F IA T A  126 (1978) sprze-
M O N T A Ż  dirzwi hairm o- daim, te!L 521-789 godz. 
n ijk o w e . tap icerka . P e - 1©—19. 10682-G
trasz, te i. 22-91-03.

731B-G F IA T A  126 p (1032) gprze 
N A P R A W A  lodów ek dam - te i■ 719-60. L1G02-G
sprężarkow ych. S k o -W A R T B U R G A  353 0960) 
czek. 738-50. 5778-G sprzedam  lu b  zam ien ię

na F ia ta  1D3 p, G ry fin o .
P R A L K I — napraw a, te l. 30-23. KMi60-G
M ik u o k l 619-364. 8464-C S Y R E N Ę  103 L  — ro k
A U T O M A T Y C Z N E  p r a ł - 1032 sprzedam , te l. 176- 
k l napraw iam . N o w a k . 8311. 11035-G
525- 266. 6064-G S Y R E N Ę  105 sprzedam .
P R A L K I, z m y w a rk i n a - te ł. 736-56 IZJOł-G
praw iam , R a ta jc zy k . Ż U K  — podw ozie, s ił-
526- 454. 8348-G n ik  doln-ozaworowy z
P R A L K O N A P R A W Y . osprzętem  i inna czę- 
p r ogram  a to ry , R u tk o w - ści. la k ie r  samochodo*
ski. 22-67-76. 651<3-G w y . a k u m u la to r sprze­

dam . te l. 787-87. 11301-0
T A P IC E R K A  d rzw i, teL  C IĄ G N IK  C-160 W do- 
220-353 D obrow olsk i. b ry m  stanie sprzedam .

9910-G Je rzy  Bartusiaik. M io d o -  
T R A N S P O R T  K ozłow ski w ice  3, 73-0/10 P rz y b ie r -  
•10-O2L 3497-G nÓW. D191-G

l- IA N IN O  sprzedam , a l ts K W IE T N IA  w  o k o li- 
dednoóei N aro d o w ej 40/7. «T tf l . .  . -

S targardzie  zgubiono ze 
garek z bransoletką. 
Znalazcę nagrodzę, te l. 
77-00-2« S targard.

M E B L O S C IA N K I 
w w o ln e j sprzedaży

p o l e c a j ą

S K L E P Y  M E B LO W E  
S P Ó Ł D Z IE L N I 

P R A C Y
„ P R E F A -M A T ”

•  Police, u l. T an o w - 
ska 20. te l. 175-704.

•  Szczecin-Żydow ee. 
u i. M echaniczna 1.

. 843-K

ZJEDNOCZONE
PRZEDSIĘBIORSTWA

ROZRYWKOWE

O ddzia ł w  Szczecinie

i n f o r m u j e ,

iż  w  program ie stowarzyszenia 
sa ty ryków

ARM IA ZBAWIENIA
udział biorą m. in. wykonawcy 

TV „Spotkanie z balladą”.

Jednocześnie in fo rm u je m y  iż  k o le j­
na  edyc ja  „S po tkan ie  z ba llad ą ”  
rea lizow ana będzie w  lipcu  ar. 
Szczegółowe in fo rm a c je , te l. 370-35, 

380-48.

2204-K

Pracownicy poszukiwani
PR ZED SIĘBIO R STW O  

TR AN S PO R TO W E 
H A N D L U  W EW NĘTRZNEG O  

w  Szczecinie 
u l. GoJisza 10

z a t r u d n i

p ra cow n ików  p rze ła dunkow ych  —  łado* 
waezy, k tó rz y  w  k ró tk im  czasie zostaną 

sk ie row an i na

ku rs  k ie ro w có w  k a t. B

Z w o ln ie n i dyscyp lina rn ie  i  k a ra n i za za­
bó r m ie n ia  w yk luczen i.

Ponadto wym agane je s t:
—  u regu low a ny  stosunek do służby w o j­

skow ej
—  pozytyw ne w y n ik i badań le ka rsk ich  i  

psychologicznych.
Zgłoszenia p rz y jm u je : D izial S p raw  Oso­
bowych, u l. G olisza 10, I  p , p . 125. Is tn ie ­
je  m ożliw ość dop ła ty  do k w a te r p ry w a t­

nych.
1 9 6 0 -K

S P Ó Ł D Z IE L N IA  P R A C Y  
„E L E K T R O M E T A L ”

z a tru d n i na tychm ias t 
na  ko rzys tn ych  w a run kach :

J i  ś lusarzy-spaw aczy 
A  tokarzy
A  spaw aczy-przepalaczy 
Ponadto p rzy jm ie  kand yda tó w  do p rzy­

uczenia zawodu ślusarza, tokarza.
Z am ie jscow ym  spó łdz ie ln ia  o fe ru je  dopła­

ty  do k w a te r  p ryw a tnych . 
Szczegółowych in fo rm a c ji udz ie la  D z ia ł 
K a d r, u l. P io tra  i  P a w ła  4/5, Szczecin, 

te l. 435-98.
224Ó-K
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Wspólna sesja MRN i Rady Miejskiej PRON

Szacunek i uznanie
*

Uroczysty wpis do Księgi Zasłużonych dla Szczecina
W  M IN IO N Ą  SOBOTĘ, w  41 rocznicę w yzw o le n ia  Szczeci- k iew icz, Józef W olan, Stefan 

na. odbyła się uroczysta w sp ó lna  sesja M ie js k ie j Rady N a ro - W yderka  i- Jan Zduleczny. 
d o  w  e j i Rady M ie js k ie j PRON. W śród zaproszonych gości W tra kc ie  sobo tn ie j u roczy.
__ przedstaw ic ie le  w ładz  po litycznych  z Czesławem Uścino- $te j sesji M R N  i Rady M ie js-
w iczem , sekretarzem  K o m ite tu  W ojewódzkiego PZPR i k ie j PRON. wręczone zostały 
A ndrze jem  Sperczyńskim , I  sekretarzem  K o m ite tu  M ie jsk iego  także odznaczenia państwowe, 
p a r t ii.  prezydentem  Szczecina — Ryszardem R otkiew iczem , Uchwala Rady Państw a K rz y - 
przedstaw ic ic le  p lacówek dyp lom atycznych  a k redy tow a n i w  żem O fice rsk im  O rde ru  O dro - 
Szezeeinic. dzenia P o lsk i udekorow ani zo-

„ ___ ___, . , s ta li — Zenobiusz N ow ak i
U R O C Z \S T O S C  o tw o rzy li K a z im ie rz  P uadyk. Medale 40- 

p r o wadzący sesję — K a ro l Oso lecia PR L przyznano 36 oso- 
w s k i przewodniczący M ie js k ie j ¡ „m ,  tr2,y udekoro-wane zosta!v 
Rady Narodow ej w Szczecinie O dznaka „G ry ia  Pomorskiego” - 
oraz Edw ard  P uste ln ik  prze- (Jacz)
wodiniczacy Rady M ie js k ie j

W  Zespole

Szkół Ekonomicznych nr 1

Pamiętają o ii PRON. M ów cy p rzypom nie li w y  
darzenia sprzed 41 la t. k iedy 
tp  dz ięk i bohaterstw u żołn ierzy 
radz ieck ich  i po lskich  Szczecin 
pow ró c ił do M acierzy. Podkre­
ś li l i  też. że w.ele la t m iasto 
leczvlo się z ran zadanych 
przez wo jnę i dz ięk i pracow ito  
ści i zaangażowaniu lu dz i na­
p ływ a jących  ze wszystkich 
s tron Po lski, dzisiejszych m ie­
szkańców Szczecin jest jednym  
z na jp iękn ie jszych  m iast Po l­
ski.

N a jb a rd z ie j zasłużeni zostali 
w p isan i do K s ięg i Zasłużonycn 
M iasta Szczecina. , Są to: A n ­
d rze j A nczykow ski, W ładysław  
E rzozow ski. M ieczysław  Debo- 
w sk i. Franciszek D obrow olsk i, 
M a ria n  F rąck iew icz. W acław  
G ołko, K a ro l G órsk i, W anda Ja 
roszę w ieź, E d w ard  K iczm acho- 
w ski, A n to n i K o rn ia k , W ła d y ­
sław  K o t, Z dz is ław  Krause. 
A leksand ra  K ry g ie r-S to ja ło w - 
ska. Józef K ub iszyn, E leonora 
L ipow ska . Jerzy Łabuda. Ed­
m und M aehow icz, B e rna rd  
M aćkow iak , ; W aldem ar Sob­
czak, D anuta Stoińska. M acie j 
Tom aszewski, Z yg m u n t Wasz-

M i .O D Z IE Ż  L iceum  Ekonom icz­
nego i Zasadniczej Szkoły Handlo­
w e j słuchacze w yd zia łu  dla pracu­
jących  i w ydzia łu  zaocznego oraz  
pracow nicy  Zespołu Szkół Ekono­
m icznych n r 1 im  prof. Oskar?
Langego przodu ją  w zbiórce pie­
n ięd zy  na cele społeczne Z  dobro­
w olnych  składek przekazano m . in . 
ponad 12 tys  zł na budowę 50 szkół 
na 50-lecie PoAski Lud o w ej, 6.4 tys. 
z ł na halę w idow i skowo-sportową. 
ponad 24.5 tys. z ł na ro zw ó j U n iw e r  
sytetu  Szczecińskiego M łodzież  
uczestn iczyła także  w  zbiórce p ie ­
n iędzy na pomoc g łodującym  dzie ­
ciom  EtAo-pU i  na rzecz ofla-r trzę ­
sienia ziem i w  M eksyku.

(W iJ)

.Młodzież czci poległych
W P R Z E D D Z IE Ń  41 rocznicy w y . 

zwole.rv.-a Szczecina uczniow ie Szko­
ły  P odstaw ow ej n r  41 i-m. W ł. B ro­
n iew skiego zapal 11 znicze na gro­
bach poległych zokü erzy  polskich  
j  radzieckich. M łodzież uczciła też 
pam ięć zam ordow anego przez h it le ­
row ców  M a ksytnSila na G o l isz a o rae 
S-t. K luska d y re k to ra  Techn ikum  
Mech-a nic z n ego spoć zv w a jacyc h &
A le i Zasłużonych. *

(Jacz)

Kronika wypadków
W  SO B O TĘ na mi. N iem cew icza  

„ W a rtb u rg ” nr SZC 3570 k ie ro w a­
n y  przez W andę K . zjechał nagie  
na lew ą stronę Jezdni i  ud erzy ł w 
t y ł  zaparkow anego na sk-raju jezd  
n i „ Ż u k a ” . następnie odbił się 
w je c h a ł na p raw y  chodnik 1 ude­
r z y ł  w ścita-nę b u dynku . W w yn iku  
zd erzen ia  k ie ru ją c a  pojazdem  i Jej 
pasażer Lech Ch. doznali obrażeń  
c ia ła  i  zostali p rzew iez ien i do szpi 
ta ta .

W  T Y M  sam ym  dn iu  o godz. N.xfl 
na prze jeździe  ko le jo w y m  w  pobli 
i,u W orow a (gmiina Łobez) samo­
chód „Jelcz” n r K O  A  275X k ie ro ­
w any przez Jana O . został p o trą ­
cony przez lokom otyw ę. K ierow ca  
w je c h a ł na tory m im o w łączonej 
sygnalizac ji św ie tln e j ostrzegające) 
ó  zb liżan iu  się pociągu. Uszkodzo­
na została naczepa samochodu cię 
żarow ego i lo ko m o tyw a pociągu.
S tra ty  s ięga ją  prawd® trz e c h  m i­
lio n ó w  z ło ty c h . O f ia r  w  lu d z ia c h  
n ie  b y ło .

O S T A T N I z zanotow anych w  so­
botę w ypadków  m ia ł m iejsce w  
N ow ogardzie  na u-1. Zam ko w ej, 
gd-zi® W S K  n r S Z L  3271 prowadzo­
n y przez Dariusza K . podczas om i­
ja,ni-a d z iu ry  w  jezdn i ud erzy ł w 
przód nadjeżdżającego „ F ia ta ”  125 
p k ierow anego  przez Czesława W 
M otocyklis ta  p rzew ró cił się na po­
bocze doznając ogólnych obrażeń  
l  złam ania  nogi. Rannego przew ie ­
z iono do szpitala, gdzie pozostał 
na leczeniu.

W  N IE D Z IE L Ę  o  godz. 16.40 na 
s ta c ji P K P  Szczecin-Zdun-owo 64- 
le tn ia  K az im iera  S. w ysiadając ze 
stojącego pociągu w targnęła  na­
g łe  na to ry  przed nadjeżdżającą  
lo ko m o tyw ą  e le k tryczn ą . Piesza 
poniosła śm ierć na m iejscu.

(wg)

Notatnik szczeciński
*  T O W A R Z Y S T W O  Spoieoz.no- 

Kuiltuiralne Żyd ó w  (u l. N iem cew i­
cza 1) zaprasza dziś o  godz. 17 na 
p okaz przezroczy p  tradycjach  
św ięta Pesach w  gm inach żydow ­
skich. Wstęp w o lny.

&  S D K  (a l. W ojska Polskiego 20) 
p rzy jm u j®  zapisy na naukę tańca  
tow arzyskiego  I  stopnia, k tó re  od­
będą się 20 bm. o godz. 19.30.

Komunikat WPKM
7. P O W O D U  rem ontu  to ró w  na ul.

K rzyw o u ste  go -w noce 28 ma 29 i  z 
29 na 30 bm . o raz  z  2 na 3 m a ja  
t ra m w a je  -nocne lim ii 7 i  9 będą 
jeźd z iły  o b jazd em  a l. M . B uczka i  
a l. N lepodlegîoéot a tra m w a je  noc­
n e  l-imSd n r  8 będą je ź d z iły  z Base­
nu  G órn iczego  do p l. R odła. Od
B ra m y  P o rto w e j (,.,E u ro p a ”) d o G u - „„„  „ „ „  - ____ ____ — .  --------------------------------  --------------  ------------ .  .
m ien iec  będzie ku rso w a! autobus, podw yżek cen 1 m  k w . m ieszkan ia . żeczek w  te rm in ie , a b y  n ie  stracie

W  Policach

Kolejny sklep 
wzorcowy

M IE S Z K A Ń C Y  Polic doczekali się 
kolejnego. drugiego już sklepu  
wzorcowego PSS ..Społem ” . Status  
ten uzyskał w yrem o n to w an y  i odda 
ny do u ży tk u  miesiąc tem u w ie lo ­
branżow y sam przy  u l. W rób lew ­
skiego 4. Sklep ton o 400-m etrowej 
pow ierzchni han d lo w e j pow inien w  
pełni zabezpieczyć potrzeby miesz­
kańców  tzw . now ej części Polic . W 
znacznym  stopniu odciąży rów nież  
is tn ie jący  od ubiegłego roku  . Re­
gulus” . Ze sw ej strony dodajm y  
jeszcze, że i et to 19 społem owski 
sklep w zorcow y K ie  rów nic twoi skle 
pu i 32-osobowej załodze życzym y  
w ięc półek pełnych a trakcy jn ych  
tow arów  i  w ysokich obrotów,

(Jacz)

W  Dąbiu i w Gryfinie

Harcerskie
Święto Piosenki

26 K W IE T N IA  — w 4: rocznicę  
w yzw o len ia  Szczecina w d-wóch 
hufcach — Dąbi-e i G ry fin o  odbyły  
się P rzeglądy Twórczości Artystyc-z 
nej H arcerzy. Najm łodszych w y k o ­
naw ców  o k lask iw a li ko ledzy, rodzi 
ce i  nauczyciele. D użo Pracy w 
przygotow anie  się do występów  
w ło ży ły  zuchy, którg  nie zapom ­
n ia ły  o ^czczeniu te j doniosłej ro ­
cznicy.

D ru ż y n a  zuchow a  z *  O h w a rs tn ic y  
p rz e d s ta w iła  m o n ta ż  s ło w n o -m u ­
zyc z n y . w  k tó ry m  d z ie c i w z y w a ły  
do p o k o ju  na c a ły m  św ie c i« . W y­
ró ż n ie n i na s o b o tn ic h  p rze g lą d a ch  
u cze s tn iczyć  będą w  F e s tiw a lu  C h» 
rągw iany-m . k tó r y  za p la n o w a n o  na 
cz e rw ie c

(wg)

Błyskawiczna pomoc 
milicjantów 20MO

PO pożarze D om u Dziecka przy  
ul. Jagiellońskiej. K om unalne Przed­
siębiorstw o Rem ontow o-B udow lane  
n r 2 p rzystąpiło  na tym  w ypalo ­
nym  obiekcie do prac m ających na 
celu  ja k  najszybsze udostępnienie  
ob iektu  jego m ałym  lokatorom . 
Jednak już na wstępie w y ło n ił się 
pew ien problem  techniczny Roz­
b iórka  spalonego w iązania dachu 
o kazała się w y ją tk o w o  tru d n ym  
przedsięw zięciem . W ym agała  dużej 
grupy w y ją tk o w o  sprąw nych fizycz­
nie łudzi. iCPRB n r 2 nie dyspono­
w ało  taką  ekipą Zw rócono się 
więc z prośbą o  pomoc do dowódz­
tw a szczecińskiej jednostka ZO M O . 
Jak nas po in form ow ał zastępca do­
wódcy jednostki ppłk H e n ry k  M a r­
k iew icz  prośbę tę p o trak to w an o  z 
n ależytym  zrozum ieniem  N atych­
m iast też — w godzinach w olnych  
od służby — skierow ano na ten 
obiekt grupę m łodych m ilic jan tó w , 
k tó rzy  przys tąp ili do pracy. 
Rozbiórka spalonego dachu za­
ję ła  ponad 500 roboczogodzin. A le  
dzięki pomocy ludzi w m undurach  
fro n t robót został przygotow any  
błyskaw icznie, W  ten sposób istot­
nie przyspieszono odbudowę spalo­

nego budynku, (M>

Tysiące szczecinian odw ied z iły  Zamek,

Bliżej spraw Szczecina
(Dokończenie ze str. I) w  ano n a jm ło d szych  w y k o n a w c ó w , 

a taikże zasp-oły p ie śn i i  tańca .
O N A J B L IŻ S Z E J  p rzysz ło śc i m i a- _

sta. o  p ro b le m a ch  ż yc ia  c o d z ie n n e - W IE C Z O R E M  s y c i  w ra ż e ń ,  
go m ożna b y ło  p o ro zm a w ia ć  z z a d o w o le n i  z  z a k u p ó w ,  z a s ie -  
gospodaczam i m ias ta , a rc h ite k ta m i.  j i ; - ,. , ło ia w i - . h r - .m i  -V,,,
u rb a n is ta m i i p la n is ta m i k tó rz y  ‘ f 1 * , P rz&c* te le w  L o r a m i .  b y  
p rzez  c a ły  czas trw a n ia  .s o b o ty  w  o b e jr z e ć  p o p u la r n y  m a g a z y n  
z a m k u -  d y ż u ro w a li p rz y  te ie fo -  . .C z a s ”  t a k ż e  p o ś w ię c o -n y  s p r a -  
nach  R ozm aw ia,no ró w n ie ż  z d e ie - w o .m  S z c z e c in a  R « n- T neok P o -  
g a ta m i na X  Zja-zd P ZP R . s u g e ru - a a :z e c in a ;  łr te a - “ aC , t 0
ją c  p o d ję c ie  m. in  k o n k re tn y c h  p io t& k  r o z m a w ia ł  z  s e k r e ta r z e m  
p ro b le m ó w  gospoda rczych  w  dyś- K W  P Z P R  S te fa n e m  R o g a l-  
k u s ji n a n a jw y ż s z y m  fo ru m  pa.Ttii s k im ,  e m e r y to w a n y m  p r a c o w n i -  

w  z a im p ro w iz o w a n y m  na zam ico- k ie m  S to c z n i  „ W a r s k ie g o ”  M a -  
w y m  d z ie d z iń cu  s tu d iu  te ie w iz y j-  r ia n e m  R o ż k ie m  i  p o s łe m  n a  
n y m  g o ś c ili p rz e d s ta w ic ie le  szcze- t . . -_ .  , .
c iń s k ie j n a u k i, g o sp o d a rk i m o rs k ie j o e jim  J a c k ie m  P ie c h o ta .  o O -m i-  
p rz e m y s łu . T e le w id z o w ie  w  c a ły m  n u t o w y  p ro -g ra m  w y p e łn i ł y  te ż  
U ra lu  m ie li < * » *  dowied-aieć s ie  f i i m y  m . ¡n . p r z y p o m in a ją c e
0  w ie lu  znaczących  o s ią g n ię c ia ch  , . m, — • j
naszego re g io n u . z io t  . . I r z y m a m .y  s t r a ż  n a d

O d r a ”  w  1946 r o k u ,  u k a z u ją c e  
P i2K  c a ły  czas trw a n ia  ..S obo ty  w a ż k ie  p r o b le m y  m ia s ta  —  b u -  

w  Z a im ku ”  w y s tę p o w a ły  a m a to rs k ie  , ,  
zespo ły  a r ty s ty c z n e . B y ł to  p ra w - d o W T l.C tw o  n i l  G5 z k  a n  i O tv e  i  k o -  
d z lw y  m a ra to n  es tra d o w y- p o tw ie r -  m u n n ia c j t j .  B yła  t o  u d a n a  p o - in -  
d za ją cy  w yso ka  lo k a tę  szczcc iń - c a ło d m io -w e j p r e z e n ta c j i

S z c z e c in a  —  n i e w ą l p i W e  o d -
1 ja k o ś c io w y m . N a jg o rę c e j o k la s k  - s w .ę tn e j .  a le  je d n o c z e ś n ie  b a r ­

d z o  r z e c z o w e j,  w y p e łn io n e j  k o n  
k r e t a m i  n a  k t ó r e  s k ła d a  się; co  
d z ie n n a  p r a c a  t y s ię c y  S z c z e c i­
n ia n .

( ja s )

N A JM ŁO D S ZE  pokolenie  
szczecinian i m akie ta  rodz in ­
nego m iasta io na jb liższe j p rzy­
szłości.

Zdjęcia : Jerzy U ndro

Dla czekających na spółdzielcze „M ‘ wszystkich przynależnych nam  p re ­
m ii.

O BEC N IE  w Szczecinie zało­
żonych jest ok. 19 tysięcy ksią 
żeczek nowego typu . S ta rych  zaś 
— do w ym ia n y  — jest ok. 70 ty  
sieey. Stąd w idać, ja k  w ie le 
pracy m ieć będą bankow cy z

M i w e p  n a m ip c /k a n  %nó ł -  G w aran c ja  obejm uje  35 m kw . po- I  oddzia łu P K O  (bo ty lk o  tam
S Z A N bE  na m ieszkan ie ,p o l-  w, „ M hlll ca!ego , „ Ka, u. zna jdu ją  sic ka rto te k i książe-

Pora wymienić książeczkę PKO
czek m ieszkan iow ych). W artodzielcze, w p raw dz ie  Z TO KU  na |  te r a z  I n f o r m a c ja  n a jw a ż n ie js z a ,  

ro k  raczej n ie  w zrasta ją , ale za P o s ia d a c z e , k s ią ż e c z e k  m ie s z k a n io -
wsa7p. jo fn ie ia  Ie d v n a  zaś le g i wycb 1 stycznia zatem s:e oospieszvć.wsize is tn ie ją , je a y n ą  zas .,ieKi łg83 r  będą ,nusieli Je wymienić
tym ac ją  , k t ó r y  daje nam  szan na książeczki nowego typu — do k t o ś  powie — po* co w ogoie
se  p rzv ję c ia  W poczet cz łonków  końca 1987 roku . Czynność ta n ie  zakładać nową książeczkę dziś, je - 
’ rvA łH '/V łn i U-c m ip  opłaci się jed yn ie  ludzio-m. k tó rzy  śli szanse na zare jestrow an ie  je j  wspó łdz ie ln i jest ks.ązeczka m ie  w*jed7ą na pew no. iż do te j pory spółdzielni m ieszkan iow ej są żad- 
szkaniowa. O trzym ają  k lucze do spółdzielczego ne. To praw da. W iem y, że w na-

„ M ” . Pozostali pow inni zgłosić się szym mieście jest jeszcze ok , 20 
O D  1933 ro ku  obow iązują inne — oddziałów  PK O  ja k  n a jszyb cie j tys kan d yd ató w  na członków , lctó- 

n i i  de te j po ry  — *;»sady oszczę- _  shy „n iknąć w przyszłości ta - rych  nie chce przy jąć  żadna ze 
dzania. I  ta k  np. zak ład a jąc  d z i-  s|em cowych ko e jek . spółdzieln i. T a k a  np. SM  „D ąb ” ma
s ia j nowa książeczkę m ieszkaniow ą ^  u siebie ok. 6 tysięcy k an d y-
sobie albo dziecku , trzeba od razu j ak w ygiąda lik w id a c ja  s ta re j d a ł ów.
zadeklarow ać m in im a ln y  okres książeczki i zak ładan ie  now ej? N a j-  Na naszą — podobnie w yrażaną
oszczędzania. Z  fa k tu  tego w y n ik a  p ie rw  trzeba zadeklarow ać m in im a l w ątp liw ość — szukaliśm y odpow ie- 
także  wysokość m in im a ln e j m ieslę- n y  0k res oszczędzania (a zatem  i  d zi w  Z w iązku  S pó łdzie ln i M ieszka- 
cznej w p ła ty . T a k  w ięc. jeś li za - w ys0kość sk ład ki). Następnie s tara n io w ych  w o j. szczecińskiego. Po- 
d e k ła ru je m y  5 -le tn i staż, w p ła ta  książeczka jest rozliczana, d-oplsuie w iedziano  nam  tam : »To p raw da, 
w ynies ie  co n a jm n ie j 1 OM z ł m te - si^ doó w szystkie odsetki. Całość że spółdzieln ie na razie n ie  p rz y j-  
sięcznic. W p rzyp ad ku  10 la t  — 500 prze lew a się na książeczkę now ą. m u ja  now ych czJonków. A le  n ik t  
zł. D opiero  po u p ły w ie  z a d e k la ro - Co ze stażem oszetędzania? Jest on n ie  p o tra fi p rzew idzieć, co będzie  
wanego okresu nab yw am y w  P K O  prze liczany. Po prostu w artość u z y - np. za 10 la t. 
praw o d® doliczenia odsetek (15 Skanego w kładu  d z ie li się pirzez
proc. rocznie). wysokość za d ek la ro w an e j s k ła d k i — JE Ś L I O g ło szó n j' z o s ta n ie  łlO -

Podobni« Jak do 1983 ro-ku, su- i o trzym u jem y staż dla za ło żo n e j n a , b ó /  w y g r a ła  c i k tó r z y
m y  -¿groma<S*tme na książeczkach w ładnie ks ią ieczk l nnw eao ly p u . * 7  «laDOT, W y g r a ją  Cl. k lu r z y
pod legają  g w a ra n c ji u re a ln ie n ia  Jest to trochę skom plikow ane d la  m aść  bócrą ju z  ks iązsczjic i im e a z -  
w artości w k ład u . Jest to  tew . p re - ludzi nie m ających  w ie le  wspólne- JcanióW e P K O  W a irto  w ią c  
m ia g w aran cy jn a , k tó ra  za-bezple- *o  z rachunkow ością. T a k  czy  te a -  m j m n  w szj^stko  oszczędzać... 
cza nas przed sk u tk a m i ciąg łych  czej trzeba dokonać zam ian y  Usią- J ^ (M or)

W  Książnicy Szczecińskiej

W y s ta w a
o E. Thalmannie
W  100-LECIE urodzin Ernsta ThSl 

manna w gmachu W ojew ódzkie j i 
M ie is k le j Bibliotek:! P ub licznej przy  
ul. Podgórnej 15 ( I.  p. „ łączn ik") zo 
stała zorganizowana w ystaw a, ilu ­
strująca iego życie i dzląłalność. 
W szystkie m ateria ły  zostały uzyska 
ne z K onsulatu N R D  w Szczecinie.

rup.)

„Przyjaciel” zwierząt
O ZD O B Ą  szczecińskiego Parku  

Kasprowicza  są p ływ ające po jez io r­
ku  łabędzic. D bają  o nie okoliczni 
uiieszkańcy, a dokarm ian ie  stanowi 
n iew ątp liw ą  ■ przyjem ność dla dzia t­
w y.

N iestety , nie zawsze tak  się dzie­
je. W ubiegły czw artek  zaobserwo­
w aliśm y ja k  hasający po p arku  pies 
gw ałtow nie zaatakow ał pięknego  
ptaka. Mocno okaleczony łabędź 
w padł do w ody z rozpostartym i 
skrzyd łam i. W łaściciel krew kiego  
czworonoga nie u czyn ił nic by za­
pobiec atakouii pupilka . Karygodna  
to znieczulica ,,m iłośnika  zio ie- 
rząt" ... (bez)

K to  uprzątnie 
złomowisko?

T U Ż  za w iad u ktem  ko le jo w y m  
przy  u l. B udźiszyńskle j sto i sporo 
garaży . P rzy  ich  budow ie n ie  po­
m yślano Jednakże o  usytuowam lu w  
pobliżu po jem n ikó w  na śm ieci, w  
zw iązku  z czym  w łaściciele garaży  
a także  oko liczni m ieszkańcy sami 
u rzą d z ili złom ow isko w  rvle dale­
k im  row ie . Czas zrobić ju ż z ty m  
porządek. (b>

Milicja drogowa 
prosi świadków

14 K W IE T N IA  o godz. 14.03 na 
u l. B a ta lio n ó w  Chłopskich „ F ia t”  
1218 p n r  SZR  0070 p o trą c ił 9-1 e t  nią 
dziew czynkę, k tó ra  doznała złam a­
n ia  p ra w e j nogi. Ś w iad ko w ie  w y ­
padku . a zwłaszcza mężczyzna., kitó 
ry  p ierw szy zna laz ł aię p rzy  
dziecku proszeni są o  zgłoszenie 
się do R U S W  W yd zia ł Ruchu  
Drogowego, u l. Kaszubska S5, pok. 
13, teł. 30-73-46.


